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15 lat walki i pracy 
Wielkopolskiej Jednostki KBW

Akademia i Apel Poległych

II7 czoraj rozpoczęły się w Poznaniu uroczystości 15-lecia 
Korpusu BezpieczeństAva Wewnętrznego. Gospoda­

rzem obchodów jest Wielkopolska Jednostka KBW. Oto rela 
cja naszego sprawozdawcy z akademii jubileuszowej:

nister spraw wewnętrznych 
Władysław7 Wicha wydali roz­
kazy specjalne do żołnierzy 
KBW. (PAP)

NA LOTNISKU WNUKOWO

Jak już informowaliśmy, w 
dniu 21 bm. przewodniczący 
Rady Ministrów ZSRR N. S. 
Chruszczów opuścił Berlin, gdzie 
na zaproszenie rządu Niemiec­
kiej Republiki Demokratycznej 
przebywał przez dwa dni. Na 
zdjęciu: serdeczne powitanie 
premiera radzieckiego na lot­

nisku Wnukowo pod Moskwą.
CAF — Telefoto z Moskwy

VI niedzielę - odsłonięcie pomnika
Uroczystości mickiewiczowskie wPoznaniu

Jak już donosiliśmy — w niedzielę 29 bm. odbędzie się 
w Poznaniu uroczyste odsłonięcie pomnika Adama Mic­

kiewicza, który stanie na placu imienia poety, przed gma­
chem Collegium Minus. Uroczystość ta odbędzie się w 101 
rocznicę odsłonięcia pierwszego na świccie pomnika wieszcza; 
pomnik taki stanął w naszym mieście 8 maja 1859 roku.

Wielka sala Domu Kultury 
MO wypełniona po brzegi woj 
skowymi. Wśród gości — 
przedstawiciele partii i stron­
nictw politycznych, władz pań 
stwowych, rodziny oficerów i 
żołnierzy.

Orkiestra gra hymn narodo 
wy. Serdeczne słowa dowód­
cy jednostki — otwierają uro 
czystość.

Referat o piętnastu latach 
walki i pracy Wielkopolskiej 
Jednos tki KBW zapozna je u- 
czestników akademii z jej hi­
storią.

W pierwszych latach istnienia 
państwa ludowego żołnierze 
Wielkopolskiej Jednostki 
KBW umacniały ład i bezpie­
czeństwo w naszym wojewódz 
twie. Dzięki systematycznym 
działaniom zostały zlikwidowa 
ne bandy, działające szczegól­
nie silnie w okolicy Kalisza, 
Turka, Ostrowa. W czasie 
tych walk wielu najlepszych 
żołnierzy oddało swoje życie, 
broniąc spokoju wsi wielko­
polskiej, a także walcząc z 
bandami UPA w wojewódz­
twie rzeszowskim.

Po zaprowadzeniu ładu, 
brali udział w każdej akcji 
społecznej. Saperzy w la­
tach 1954 do 1959 unieszko­
dliwili 64.500 bomb lotni­
czych, min i pocisków zagra 
żających życiu i bezpieczeń­
stwu ludności. Ubiegłej zi­
my, dzięki szybkiej pomocy 
jednostki, zbudowana zosta­
ła tama na Warcie, umożli­
wiająca pracę elektrowni.
Po referacie delegacja Ko­

mendy Wojewódzkiej MO prze 
kazuje żołnierzom KBW ser­
deczne pozdrowienia.

O godz. 21.30 na dziedzińcu 
koszarowym pod „Pocztem 
chwały KBW” zgrupowała się 
cała jednostka.

Płoną znicze. Padają słowa 
komendy. Kompania honoro­
wa prezentuje broń. Oficer 
czyta apel poległych. Brzmią 
werble. Delegacje organizacji

maogiMiti

Zwycięstwo Chojnackiej
W drugim dniu międzynaro­

dowych mistrzostw Rumunii 
w lekkoatletyce z naszych za­
wodników startowała tylko 
Chojnacka, która wygrała 
skok w dal wynikiem 579 cm. 
W biegu na 80 m ppł. Chojna­
cka była druga z czasem 11,2 
cek. (PAP)
Wrocław wygrywa turniej
. W finałowym meczu sied­

mioosobowej piłki ręcznej męż 
czyzn o zakwalifikowanie się 
do X AMP, akademicy z Wroc 
ławia pokonali swoich kole­
gów z Poznania stosunkiem 
14:12 (10:5). (stab) 

społecznych składają wieńce i 
kwiaty pod pomnikiem.

J. K.

Z okazji 15 rocznicy powo­
łania przez Krajową Radę Na­
rodową Korpusu Bezpieczeń - 
stwa Wewnętrznego, która 
przypada w dniu 24 bm. mi­
nister obrony narodowej gen. 
broni Marian Spychalski i mi-

Bolesław Gebert 
ambasadorem w Turcji

Rada Państwa mianowała 
Bolesława Geberta na stano­
wisko ambasadora nadzwy­
czajnego i pełnomocnego Pol­
skiej Rzeczypospolitej w Re­
publice Tureckiej. (PAP)

Ekspedycja naukowa 
na Atlantyku

Do północno-zachodniej czę 
ści Ocenu Atlantyckiego uda­
ła się na siedmiu statkach ra­
dziecka ekspedycja naukowa, 
która ma badać Golfstrom.

Jak oświadczył Lew Zien­
kiewicz, przewodniczący korni 
sji oceanograficznej Akademii 
Nauk ZSRR, głównym celem 
wyprawy jest dokładne usta­
lenie wpływu wód Golfstromu 
na bilans cieplny mórz półno­
cnych oraz na procesy atmo­
sferyczne nad północnym A- 
tlantykiem. (PAP)

Nowe trzęsienie ziemi 
na terytorium Chile

W poniedziałek nad ranem 
potężna fala oceaniczna zro­
dzona przez wstrząsy podzie­
mne w Chile dotarła do wysp 
hawajskich, zatapiając kutry, 
zalewając urządzenia portowe 
i domy.

Kilkumetrowej wysokości 
ściana wody, która przemknę­
ła przez Pacyfik z prędkością 
samochodu wyścigowego, ude­
rzyła z największą siłą o 
pierwszą wyspę archipelagu 
— Hawai.

W mieście Hilo woda wdar­
ła się przez port na ulice i za­
lała kilkadziesiąt budynków. 
Niektóre z nich zawaliły się 
grzebiąc pod gruzami wiele 
osób.

Na liście ofiar znajduje się 
na razie 5 nazwisk. Liczba 
rannych jest bardzo wysoka.

W poniedziałek rano nowe 
potężne trzęsienie ziemi prze­
szło przez chilijską wyspę 
Chiloe i główne jej miasto — 
Ancud, dopełniając miary zni­
szczeń z soboty i niedzieli.

Liczba ofiar i zaginionych 
przekroczyła 350. Zniszczenia 
oblicza się na milion dolarów.

PAP

Rada Bezpieczeństwa 
rozpatruje skargę radziecką
Posiedzenie Rady Bezpieczeństwa zwołane na 

wniosek Związku Radzieckiego w celu rozpa­
trzenia sprawy „agresywnych poczynań lotnictwa 
amerykańskiego przeciwko ZSRR,’ zagrażających po 
kojowi pwszechnemu”, rozpoczęło się w poniedzia­
łek o godz. 15 czasu nowojorskiego (godz. 21 czasu 
warszawskiego) w atmosferze ogromnego zaintere­
sowania i pewnego napięcia.

Na salę posiedzeń przybyło 
wielu szefów delegacji państw 
nie wchodzących w skład Ra­
dy. Miejsca dla dziennikarzy, 
spośród których wielu wróciło 
tylko co z Paryża, były szczel­
nie wypełnione. Przebieg całe 
go posiedzenia transmitowały 
stacje telewizyjne i rozgłośnie 
radiowe.

Członkowie delegacji USA 
oraz dziennikarze amerykań­
scy okazywali wyraźne zdener 
wowanie. Fakt, że sprawa a- 
merykańskich lotów szpiegów 
skich będzie rozpatrywana na 
forum międzynarodowym i 
ponownie odbije się głośnym 
echem na całym świecie, nie 
budzi wśród nich entuzjazmu. 
Nie dziw przeto, że Stany Zje 
dnoczone pragnęłyby dyskusje 
jak najbardziej ograniczyć i 
zwekslować na inne tory.

„Wysiłki” te zmierzają do 
zamazania istoty problemu, 
która zasadza się w fakcie, 
iż akcja amerykańska jest 
sprzeczna z prawem między 
narodowym i jako taka po­
winna być wyraźnie potępio 
na.
Na wstępie posiedzenia po­

niedziałkowego przemawiał 
przewodniczący Rady Bezpie­
czeństwa, Cejlończyk Claude 
Corea. Wypowiedział się on za 
możliwie szybkim wznowie­
niem przez wielkie mocarstwa 
rokowań „w odrodzonym du­
chu dobrej woli”.

Dalsze demonstracje 
studentów w Tokio

W poniedziałek przed parla­
mentem w Tokio doszło do 
gwałtownych demonstracji stu 
denckich. Kiedy uczestnicy de 
monstracji próbowali wedrzeć 
się do gmachu parlamentu, do 
szło do starć, w czasie któ­
rych — jak wynika z ostat­
nich doniesień — zastało ran­
nych 82 policjantów i ponad 
50 studentów. Podobne demon 
stracje zorganizowano też w 
innych miastach japońskich. 
Odbywają się cne pod hasłem 
anulowania układu wojskowe­
go z USA i ustąpienia premie 
ra Kiszi. (PAP)

Po wstępnym przemówieniu 
Corei Rada zatwierdziła zgod­
nie porządek dzienny sesji. De 
legat amerykański Cabot Lod 
ge oświadczył, że Stany Zjed­
noczone nie sprzeciwiają się 
przyjęciu porządku dziennego 
zaproponowanego przez ZSRR, 
chociaż protestował przeciw­
ko oskarżeniom zawartym we 
wniosku radzieckim.

O godzinie 21.29 naszego cza 
su zabrał głos minister Gro- 
myko motywując stanowisko 
ZSRR. (PAP)

Na Rzeszowszczyżnie rozpoczęto 
wypłaty odszkodowań

Uwragam zniszczył 1150 budynków

rAbliczone już zostały rozmiary zniszczeń, jakie spowodo- 
wał huragan w południowo-wschodniej części Lubel­

szczyzny. Są one dużo większe niż przypuszczano pierwotnie. 
Całkowitemu lub częściowemu zniszczeniu uległo ponad 
1.150 budynków, w tym większość obiektów gospodarczych. 
Straty szacuje się łącznie na około 15 milionów złotych.
Ulewny leszcz, który w go­

dzinach wieczornych 22 bm. 
oraz w południc 23 bm. padał 
na Rzeszowszczyżnie pogłębił 
jeszcze olbrzymie straty spo­
wodowane przez huragan, za­
lewając pozbawione dachów 
budynki. Niestety — nie moż­
na było temu w większości wy 
padków zapobiec.

Akcja likwidacji skutków 
huraganu na Rzeszowszczyź- 
nie trwa. Liczące łącznie ok. 
180 osób (w tym 110 z innych 
województw) ekipy PZU do­
tarły w dniu 23 bm. do wszyst 
kich miejscowości, które do­
znały cięższych szkód. Rozpo­
częto już wypłatę odszkodo­
wań — przy czym w miejsco­
wościach, które doznały cięż­
kich strat — wypłaty dokony­
wane są na miejscu. W naj­
bardziej zniszczonej wsi Nie- 
chorz 23 bm. rolnicy otrzyma­
li ponad 1 min. zł odszkodo­
wań, w Jarosławiu — ok. 250 
tys. zł.

23 bm. wyruszyli również 
w teren likwidatorzy PZU ce-

29 maja br. — o godz. 11 
rozpoczną się uroczystości na 
pl. A. Mickiewicza. Przemó­
wienie okolicznościowe wy­
głosi przewodniczący RN m. 
Poznania i przewodniczący 
Komitetu Budowy Pomnika — 
Fr. Frąckowiak; następnie od­
czytany zostanie tekst aktu 
erekcyjnego, który wmurowa­
ny będzie w cokół. Odsłonię­
cia dokona przedstawiciel 
władz centralnych. Po złoże­
niu kwiatów przez delegacje 
młodzieżowe rozpocznie się 
część artystyczna w wykona­
niu artystów poznańskich 
teatrów dramatycznych (re­
cytacje), chórów „Arion” i 
„Moniuszko” oraz orkiestry 
ZNTK.

O godz. 18 w sali Opery im. 
St. Moniuszki rozpocznie się 
akademia, którą — po części 
oficjalnej — wypełni przed­
stawienie opery W. Żeleńskie­
go pt. „Konrad Wallenrod”.

Pomnik, który już od nie­
dzieli mieszkańcy naszego 
miasta oglądać będą przed 
Uniwersytetem — dzieło 
prof. B. Woytowicza i jego 
asystenta Cz. Woźniaka, sta­
nowi pewne odejście od tra­

łem oszacowania szkód wy­
rządzonych przez gradobicie.

23 bm. Prezydium Wojewódz 
kiej Rady Narodowej w Kra­
kowie, podjęło decyzję o 
przyjściu z pomocą ofiarom 
huraganu na Rzeszowszczyź- 
nie, przekazując na ten cel 
500 tysięcy złotych.

Polski Komitet Pomocy Spo­
łecznej w Warszawie, pragnąc 
przyjść z pomocą ofiarom hu­
raganu na Rzeszowszczyżnie, 
wyasygnował 100.000 zł na za­
kup żywności dla poszkodo­
wanych. (PAP)

Kgodd
W nocy na ogół pogodnie, w 

ciągu dnia zachmurzenie o cha­
rakterze kłębiastym, rano lokalne 
mgły i zamglenia. Temperatura 
minimalna od 5 st. do 10 st. Ma­
ksymalna od 12 st. do 20 st. Wia­
try słabe i umiarkowane, począt­
kowo północne, skręcające od 
zachodu na zachodnie i połud­
niowo-zachodnie. 

dycjonalizmu w formowaniu 
postaci Mickiewicza; przed­
stawia bowiem poetę w 
wieku młodzieńczym. Rów­
nież od strony formalnej 
pomnik — zwłaszcza zaś 
płaskorzeźby, zdobiące co­
kół — są nieco odmienne od 
rzeźby pomnikowej, znanej 
nam z przeszłości. Dlatego 
również odsłonięcie poznań­
skiego pomnika Mickiewicza 
stanowić będzie wydarzenie 
w życiu kulturalnym kraju.

Dla upamiętnienia tego 
historycznego wydarzenia Ko­
mitet Budowy Pomnika zlecił 
wybicie specjalnego medalu 
okolicznościowego, według pro 
jektu Józefa Stasińskiego.

(wch)

Korzystne transakcje 
eksportowe

Z wielu kontraktów zawar­
tych ostatnio przez nasze cen­
trale handlu zagranicznego na 
uwagę zasługują szczególnie 
transakcje dotyczące ekspor­
tu kompletnych obiektów prze 
myślowych. Sprzedaliśmy do 
Brazylii stację do przerobu 
masy formierskiej za 600 tys. 
zł dewizowych oraz wytwór­
nię folii winylowej do Iraku 
za kilkadziesiąt tysięcy zł de­
wizowych. Godny uwagi jest 
eksport do Czeciiosłowacji ze­
społów zgrzeblarskich warto­
ści ponad 3 min. zł dewiz., ob­
rabiarek do metali dla firm 
włoskich za blisko 700 tys. zł 
dewiz, oraz sprężarek do Chin 
za ponad 450 tys. zł dewiz.

PAP

Statek kosmiczny 
spełnia swoją rolę

W poniedziałek o godzinie 
17 radziecki pojazd — sputnik 
zakończył swój 134 obieg wo­
kół Ziemi przebywając do te­
go czasu 5,7 min. kilometrów.

Już od 5 dni statek kosmicz 
ny porusza się po nowej orbi­
cie. Kabina hermetyczna, od­
dzielona od pojazdu 19 maja, 
leci po orbicie bardzo zbliżo­
nej do orbity statku. Czas 
obiegu pojazdu wynosi teraz 
94 minuty i 15 sekund, apo­
geum (punkt odziemny) rów­
na się 690 km zaś perigeum — 
306,5 km.

Umieszczony w sputniku na­
dajnik „sygnał” pracujący na 
częstotliwości 19.9995 Mega­
herców funkcjonuje normalnie 

-i przekazuje na Ziemię dane 
o ciśnieniu, temperaturze i 
pracy przyrządów. Analiza za 
pisu telemetrycznego przynio­
sła cenne informacje. Otrzy­
mano w szczególności — jak 
podaje TASS — „ważne dane 
o procesach związanych z 
przejściem pojazdu — sput­
nika z jednej orbity na dru­
gą”. Dane te „potwierdzają, 
iż możliwe jest sterowanie ru­
chem sputników”. (PAP)
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Redaktor naczelny — Leonard 
Wąchalski. zastępca redaktora 
naczelnego i kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz- 
mann, sekretarze redakcji — 
Marian Flejsierowicz i Wiesław 
Porzycki. kierownicy działów: 
miejskiego — Eugeniusz Cofta, 
sportowego — Tadeusz Kacz_ 
marek, terenowego — Józef 

Pieprzyk.

Poznańskie przeciw prowokacjom Niemcy Zachodnie
„ojczyzną SS“

W miejscowości Itzehoe

wiece g&ire^esiacyjrae w §>?«8cy Szlezwik—Holsztynie 
się zjazd członków 
zacji b. esesowców

odbyt 
organi- 
„Hiag”.

tmopsKa

Dzisiejszy serwis Informacyj- 
no-polityezny do druku przy­
gotował Mieczysław Kaliński.

Varuszenie granic Związku Radzieckiego przez 
wywiadowczy samolot Stanów Zjednoczonych 

wywołuje falę oburzenia na całym świecie. Stało się 
bowiem jasne, że wpływowy odłam polityków ame­
rykańskich nie chce zrezygnować z polityki „zim­
nej wojny”.

POCIĄGIEM PRZYJAŹNI DO KRAJU RAD

Brześć - Moskwa
Społeczeństwo naszego 

województwa dało wyraz 
swojemu stanowisku w tej 
sprawie na spontanicznie 
organizowanych wiecach i 
masówkach.

cownicy Prezydium Rady 
wspólną rezolucję.

A przecież to tylko koń­
cowe meldunki. Pisaliśmy 
już w poprzednich wyda­
niach naszej gazety o wiel 
kich wiecach POMET-u, 
,,Cegielskiego”, w których 
w zięły udział tysiące ludzi.

maju gościła w Związku Radzieckim 
300-osobowa delegacja Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej, która 

,,Pociąg;em Przyjaźni” udała się do Moskwy 
i Leningradu, przemierzając ziemię czterech Re­
publik: Białoruskiej, Rosyjskiej, Łotewskiej i Li 
tewskiej. W delegacji tej brał udział wysłannik 
naszej redakcji red. Zofia Andrzejewska, która 
przedstawia Czytelnikom ,,Głosu” swe wraże­
nia z tej pięknej wycieczki.

TA warze? w Brześciu wita 
nas schludnością i ła­

dem. W olbrzymim holu 
(ściany wykładane szarobrą- 
zowym marmurem) załatwia­
my odprawę paszportową. 
Odznaczająca się zdyscypli­
nowaniem grupa poznańska, 
szybko uporała się z wszyst­
kimi formalnościami i cze­
kamy teraz, jako jedni z 
pierwszych, na. zajęcie miejsc 
w pociągu.

Nawiązują się pierwsze 
kontakty z radzieckimi oby­
watelami. Obywatele są ma­
li — Misza ma chyba z sie­
dem lat, a Anuszka pięć. Od 
znaka' TPPR-u ofiarowana 
chłopcu rychło przełamuje 
pierwsze lody i malcy gawę­
dzą z nami, jak starzy zna­
jomi. Czekają na pociąg do 
Kijowa. Wracają z rodzica­
mi z jakiejś uroczystości ro­
dzinnej od babki. Zazdrosz­
czą nam podróży do Mo­
skwy.

czuk. Przemawia prof. Igor
Bełza historyk kultury.
W imieniu naszej delegacji 
odpowiada wiceminister kul
tury i sztuki 
Garstecki.

Zygmunt

Wygodne autokary uwożą 
nas do hotelu. Przez okna 
chłoniemy widoki Moskwy 
znane dotychczas tylko z ilu 
stracji i filmów. Z daleka 
połyskują czerwone gwiazdy 
Kremla, (cdn )

Zofia Andrzejewska

Hagrody dla działaczy 
kulturalno-
oświatowych

Niedzielne spotkanie
laczy

dzia-
kulturalno-oświato-

Urządzenie pociągu kom­
fortowe. Wygodne przedzia­
ły sypialne lśnią czystością. 
Z głośnika (wszystkie pociągi 
dalekobieżne są zradiofoni- 
zowane) dobiegają nas ser­
deczne słowa dyżurnego ru­
chu, życzącego nam przyjem 
nej podróży.

Białoruś jest krainą zadu­
maną. Kilometrami ciągnące 
się mokradła przecina tu i 
ówdzie rzadki las. Kraj ten 
zajmuje obszar o powierzch 
ni 207,6 tys. km kwadrato­
wych (2/3 powierzchni Pol­
ski). Zamieszkuje go 11 mi­
lionów mieszkańców.

wych z Poznania i wojewódz 
twa było jednym z najkrót­
szych chyba i najprzyjem­
niejszych zebrań, jakie kie­
dykolwiek urządził Wydział 
Kultury Prezydium WRN.

42 działaczy otrzymało z
wiceprzewodniczącego

Prezydium WRN 
Kwaśniewskiego 
ka Wydziału 
mgr. I. Orhona

— mgr. T. 
i kierowni- 
Kultury — 
nagrody pie-

niężne i dyplomy, ufundo­
wane przez Ministerstwo Kul 
tury i Sztuki oraz władze 
wojewódzkie za organizację 
obchodu Dni Oświaty Książ­
ki i Prasy, a także Tygodnia 
Ziem Zachodnich, (emp)

Jakub Kołas — wybitny pi 
sarz białoruski — nazwał 
dawną Białoruś „krainą za­
możnych dworów, nędznych 
chałup i głodnych przednów 
ków”. Wiele się tu zmieni­
ło w czasie ostatnich lat i 
wiele się dalej zmienia. Je­
den z uczestników wycieczki, 
inżynier, znający te ziemie 
— nie mógł wyjść z podziwu 
nad ogromem inwestycji me­
lioracyjnych. Olbrzymie po­
łacie kraju poorane są ro­
wami melioracyjnymi. 3,5 
miliona hektarów bagien i 
moczarów staje się urodzaj­
ną ziemią. Zostało utworzo­
ne specjalne Ministerstwo 
Melioracji dla kierowania 
całokształtem prac. Jedno­
stajny krajobraz Białorusi 
znaczony jest coraz liczniej­
szymi sylwetkami elektrow­
ni, wież ciśnień i zapór wod­
nych.

W Mińsku mamy pół godzi 
ny postoju. Wszyscy wylęga­
ją na dworzec i przyległy 
doń plac. Podziwiamy czy­
stość dworca, uprzejmość ob 
sługi kolejowej. Czystości za 
zdrościmy miastom radziec­
kim podczas całego pobytu 
w ZSRR.

Do Moskwy przyjeżdżamy 
w godzinach rannych. Na 
dworcu witaja nas licznie ze 
brani przedstawicielce Towa 
rzystwa Przyjaźni Radziec- 
ko-Polskiej. Jest również am 
basador PRL Stefan Jasz-

Ostatnie dni przyniosły 
falę zebrań protestacyj­
nych. VII Konferencja 
Wyborcza Związku Zawo­
dowego Pracowników Han 
dlu i Przemysłu Gastro­
nomicznego poparła zde­
cydowanie stanowisko pre 
miera Chruszczowa, na­
uczyciele powiatu poznań 
skiego dali wyraz swoje­
mu oburzeniu na naradzie, 
v,’ Politechnice Poznań­
skiej studenci zdecydowa­
nie poparli stanowisko 
Związku Radzieckiego, re­
prezentowane przez pre­
miera Chruszczowa w Pa­
ryżu i Berlinie, pracowni­
cy Poznańskiej Wytwórni 
Papierosów domagają się 
w swej rezolucji: „całko­
witego zaprzestania pro­
dukcji broni atomowej, 
całkowitego rozbrojenia, 
uregulowania sprawy nie­
mieckiej”

W Swarzędzu odbyły się 
masówki w Gminnej Spół 
dzielni „Samopomoc Chłop 
ska”, Rzemieślniczej Spół 
dzielni Pracy Stolarzv, 
Swarzędzkiej Fabryce Me 
bli, członkowie Rady Naro 
dowej Swarzędza i pra­
cownicy Prezydium Ra-

Odznaczenie
K. Wierszyniiói

Prezydium Rady Najwyż­
szej ZSRR odznaczyło orde­
rem Lenina głównego marszał 
ka lotnictwa, Konstantina 
Wierszynina w związku z 60- 
leciem jego urodzin i za za­
sługi wobec sił zbrojnych 
ZSRR i państwa radzieckie­
go. (PAP)

W zjeździć wzięło udział oko 
\o tysiąca najbardziej fana­
tycznych działaczy SS wszy­
stkich stopni.

W przemówieniu wygłoszo­
nym na zjeździe b. generał 
SS Meyer, który zyskał so­
bie podczas wojny przydo­
mek „Panzer—Meyer” oświad 
czył, iż Niemiecka Republi­
ka Federalna jest obecnie 
„ojczyzną wszystkich b. ese­
sowców”.

Zjazd w Itz^hoe odbył się 
z okazji 10-lecia istnienia or 
ganizacji „Hiag”. Dla podkre 
ślenia charakteru zjazdu sala 
w której odbywały się obra­
dy udekorowana była flaga 
mi III Rzeszy i herbami daw 
nych ziem wschodnich Nie­
miec oraz krajów wchodzą­
cych obecnie w skład NRD 
Na zjazd przybyło również 
wielu przedstawicieli zachód 
nioniemieckiej Bundeswehry, 
przeważnie oficerów j pod­
oficerów po cywilnemu.

PAP

I kwartał w naszym województwie:

Spłonęły 133 budynki
IZ omcnda Wojewódzka MO w Poznaniu 

o alarmującym wzroście pożarów. W I 
zanotowano ich w Wielkopotsce 170. Spłonęły 
ki, a ogólna suma strat wyniosła ok. 3 min.

Od 1 do 15 bm. powstało 
natomiast aj 55 pożarów, któ 
re spowodowały dalsze, sza­
cowane na setki tysięcy zło­
tych straty.

Ten smutny bilans jak i

Z kroniki sądowej

Krwawa dysputa 
i 12 lat więzienia

Pod koniec ub. roku w

informuje 
kwartale br. 
133 budyn- 
zl.

W „Molkach"
1, 6, 9, 22 i 45

Na 158 Poznańską Grę Licz 
bową „Koziołki” na dzień 22 
bm. wpłynęło 407.003 zakła­
dów o łącznej wartości 
1.221.009 zł. Fundusz nagród 
wynosi 671.554.95 zł.

W wyniku publicznego ko­
misyjnego losowania, które 
odbyło się 22 bm. w Kępnie 
na Rynku zostały wylosowa­
ne następujące numery wy- 
grywające: 1, 6, 9, 22, 45.

Piaskach (pow. Turek), w za 
grodzie Józefa Siwka od­
była się rozszerzona debata 
familijna. Brały w niej 
udział dwa „ugrupowania”. 
W pewnym momencie doszło 
do ogólnej kłótni i wtedy 
Józef Kurzawiński chwycił 
za nóż, którym zadał Ed­
wardowi Zielińskiemu trzy 
ciosy w klatkę piersiową i w 
plecy. Zieliński próbował u- 
ciekać lecz przewrócił się i 
skonał.

Sąd Wojewódzki w Pozna

zbliżanie się okresu letniego, 
w którym wzrasta niebezpie 
czeństwo „czerwonego kurą”, 
wymaga szczególni^ ścisłego 
przestrzegania przepisów 
przeciwpożarowych. Trudno 
bowiem pogodzić się z tym, 
ze lekkomyślność obsługują­
cych traktory i lokomotywy, 
beztroska wycieczkowiczów, 
pozostawianie zapałek w rę­
kach dzieci itp. zjawiska co­
rocznie powodują milionowe 
straty. Koniecznym jest rów­
nież zaostrzenie kontroli w 
zakresie wyposażenia zakła- 
dów przemysłowych i gospo­
darstw w sprzęt przeciwpo­
żarowy. (y)

i
*

niu Ośrodek w Kaliszu
skazał Kurzawińskiego na 12 
lat więzienia. Jako okolicz­
ności łagodzące uznano m. 
in. młody wiek i dotychcza­
sową opinię oskarżonego.

(ak)

RYBACKIE FABRYKI t
L a-czny dobowy po ten- * 

cjał produkcyjny czyn X 
nych w rybołówstwie mor- * 
skim fabryk mączki rybnej * 
szacuje się na 175 ton- * 
Teoretycznie potencjał ten ♦ 
jest bardzo duży, jednakże ♦ 
faktycznie nie może być * 
w pełni wykorzystany ze ♦ 
względu na sezonowość pra ♦ 
cy w rybołówstwie i nie- * 
równomierną podaż suro w- t 
ca. *

Ponieważ dotychczasowa * 
produkcja mączki zaspoka- ♦ 
ja zaledwie w 25 proc, po- J 
trzeby rolnictwa, podjęto u £ 
nas wysiłki dla podniesie-1 
nia dotychczasowego poten- | 
cjału przerobowego wspom- * 
nianvch fabryk- Dlatego też $ 
w ubiegłym roku zakupiono $ 
w USA jeszcze jedną dużą $ 
fabrykę mączki o wydaj- J 
ności dobowej 55 ton, któ- j 
rej budowa we Władysła- ♦ 
wowie już się rozpoczęła. ♦

FRZYCZYNY PORAŻKI |
łowną przyczyną sła- J 
bych połowów szpro- * 

tów były ostatnio wahania t 
termiczne w Zatoce Gdań- * 
skiej, silne sztormy i bliżej ♦ 
jeszcze nieokreślone wpły- * 
wy, które spowodowały, że ♦ 
ryby koncentrowały się ♦ 
głównie na dużych głębo- ♦ 
kościach na pełnym morzu. ♦ 
Obecnie, gdy wykryto sku- ♦ 
pienia szprotów dorosłych, ♦ 
są już one po tarle, chude, ♦ 
niezbyt nadające się na su- ♦ 
rowiec dla przemysłu. ♦

ECHOSONDY POMAGAJĄ

Zainstalowane na 12 $ 
kutrach przedsiębior- ♦

stwa „Korab” echosondy 
oddają rybakom duże usłu­
gi przy połowach. Więk­
szość kutrów ze szczęśliwej 
dwunastki uzyskała połowy 
o wartości od 600—700 tys. 
zł, podczas gdy kutry, nie 
posiadające echosond, do-

•I

starczyły ryby o wartości p 
300—400 tys. zł. f

Nowe plany Ligi Kobiet
„Zbliżyć sprawy prawne, społeczne i wychowawcze do 

kobiet”. Oto cel, jaki stawiają sobie poradnie prawno- 
społeczne i wychowawcze — prowadzone przez Ligę Ko­
biet. Ich to działalności poświęcone było wczorajsze Ple­
num Zarządu Wojewódzkiego LK w Poznaniu. Podstawę 
do dyskusji stanowiły sprawozdania przewodniczącej ko-
misji 
skiej 
klej, 

W
szego

prawno-społecznej — sędziego Jadwigi Królikow- 
i komisji wychowawczej — dr. Apolonii Głowac- 
podsumowującc półroczną działalność.
czasie dyskusji podkreślano konieczność aktywniej- 
udziału kobiet w życiu organizacji społecznych, rad

narodowych itp. Przyjęte postulaty stanowią wytyczne 
na najbliższe półrocze, (jk)

Bez eksportu - nie ma importu
Dyrektor Departamentu Obro­

tu Towarowego Ministerstwa 
Handlu Zagranicznego, Stanisław 
Maksymowicz udzielił wywiadu 
przedstawicielce naszej gazety i 
Agencji Publ. - Inf. API na te­
mat aktualnych możliwości 
zwiększenia polskiego eksportu. 
Uzyskaliśmy odpowiedzi na na­
stępujące pytania.

— W jakich dziedzinach 
gospodarczych i w js/kich 
konkretnych towarach tkwią, 
zdaniem Pana Dyrektora, 
niewykorzystane rezerwy 
eksportowe?

— Wydaje mi się( że nie ma dzie­
dziny gospodarczej ani resortu o 
wykorzystanych w pełni rezer- 
Xvach eksportowych. Dowodzi tego 
chociażby duża rozpiętość, która 
wytworzyła się w ostatnich latach 
pomiędzy rozwojem produkcji i 
rozwojem eksportu. W latach 
1954—1958 globalna produkcja wzro 
sła o 176,7 proc., gdy w tym samym 
czacie eksport tylko o 66 proc.

Myślę, że największe możliwości 
istnieją w resorcie chemii, oraz w 
przemyśle lekkim. Muszę jednak 
przyznać, że przemysł lekki dostar­
cza nam ostatnio np. większe ilości 
tkanin, przy czym widać stałą tro­
skę zarówno o poprawę jakości, jak

Wywiad z dyr. Stanisławem Maksymowiczem

też i zwiększenie asortymentu. Nie 
znaczy to jednak, że nie mogli­
byśmy zwiększyć eksportu niektó­
rych innych wyrobów przemysłu 
lekkiego, a zwłaszcza skór suro­
wych cielęcych i świńskich, galan­
terii skórzanej.

Wydaje się. że również w resor­
cie leśnictwa i przemysłu drzewne­
go istnieją znaczne możliwości 
zwiększenia eksportu w zakresie 
papieru, płyt pilśniowych, kalafonii, 
terpentyny.

Także w przemyśle budownictwa 
i materiałów budowlanych istnieją 
możliwości: porcelana, rury Ramion 
kowe, gliny ogniotrwałe, kryształy, 
szkło, butelki itd.

Nawet przemysł spożywczy i 
skup, chociaż rokrocznie zwiększa 
ilości towarów przeznaczonych do 
sprzedaży za granicę, nie wykorzy­
stuje w pełni swych możliwości wy­
wozu. Wydaje mi się, że można by 
przeznaczyć na eksport więcej pie­
rza, kazeiny, a także jęczmienia bro­
warnianego o zawartości poniżej 11 
proc, białka.

Nie wykorzystujemy też w pełni 
bogactw naszej przyrody. Np. w nie­
których województwach zbiera się 
tylko minimalne ilości jagód i 
grzybów7. Dotychczas nie potrafi­

liśmy zorganizować ekip młodzie­
żowych: studenckich i harcerskich, 
które mogłyby się zająć, zwłaszcza 
na terenach słabiej zaludnionych, 
zbieraniem tego co daje naturą. 
Drugą taką grupą są zioła, szcze­
gólnie lecznicze. Ten eksport nie 
wymaga inwestycji. Ważną grupą, 
która już w okresie międzywojen­
nym miała piękne rezultaty, jest 
eksport nasion, który obecnie 1 po­
ważnie zmniejszył się.

— Co należałoby uczynić 
dla zwiększenia masy towa­
rowej na eksport i co Pana 
zdaniem ,<4jamuje rozwój na­
szego eksportu?

— W naszym społeczeństwie nie 
brak jeszcze ludzi, którzy stale nie 
mogą zrozumieć, że przez zwiększe­
nie eksportu, powiększamy nasze 
możliwości importu surowców, ma­
szyn i urządzeń oraz innych arty­
kułów potrzebnych naszej gospo­
darce. Są ludzie, którzy uważają, że 
eksport zuboża kraj i ich samych. 
A przecież nawet wysoko uprzemy­
słowione i bogate kraje ograniczały 
po wojnie konsumpcję wewnętrzną 
po to, ażeby utrzymać na odpo­
wiednim poziomic eksport. W ta­

kiej np. Anglii trudno było kupić 
płaszcz „burberrys” dlatego, że pro­
dukcja szła głównie na eksport. U 
nas, w kraju uważa się natomiast, 
że eksport to wynikowa produkcji 
i zaopatrzenia często rozdętych 
poirzeb krajowych. Wydaje mi się, 
że nasze plany gospodarcze powin­
ny wyraźnie przewidywać, jaka 
część produkcji ma być przeznaczo­
na na eksport, niezależnie od ewen 
tualncgo wzrostu zapotrzebowania 
na rynku wewnętrznym.

W obecnej chwili, kiedy na jakość 
towarów7, ich zewnętrzny wygląd, 
opakowanie zwraca się wszędzie 
dużą uwagę, można eksportować 
tylko takie artykuły, które pod 
tymi względami zwycięsko wycho­
dzą z walki konkurencyjnej. Za­
kłady pracujące na eksport muszą 
to mieć stale na uwadze.

Wreszcie trzeci element: termi­
nowość. Kupca zagranicznego w za­
sadzie nic nic obchodzą nasze trud­
ności wewnętrzne, jeśli towar jest 
mu potrzebny w danym terminie.

Zakłady, które wytwarzają na 
eksport podnoszą równocześnie ja­
kość produkcji krajowej. Doświad­
czenie wykazuje, że im bardziej 
wija się eksport, tym lepsza jes 
jakość produkcji dostarczanej na 
rynek wewnętrzny, tym szybciej 
cała produkcja osiąga wysoki P»" 
ziom.

Rozmawiała:
Krystyna Szclestow7ska
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BOGATY REJON

Na terytorium Syberii 
znajduje się 1/3 światowych 
zasobów węgla, 1/10 zaso­
bów energetycznych, poło­
wa bogactw leśnych Zwią­
zku Radzieckiego, złoża zio 
ta, cynku, wolframu, niklu, 
miedzi i ołowiu. Większość 
tych złóż może być cksplo 
atowana systemem odkryw­
kowym, dzięki korzystnemu
ukształtowaniu 
nemu.

geologicz-

TELEFONICZNA GAZETA

W Warszawie 
wykręcić numer

wystarczy 
31-94, by

usłyszeć przez telefon na­
grane na taśmie magneto­
fonowej najaktualniejsze 
wiadomości z kraju i ze 
świata.

ZMIANY

Uczeni radzieccy odkryli 
nowe dowody potwierdzają 
ce teorię, że Antarktyda 
była kiedyś kontynentem ży 
znym, pokrytym m. in. pa­
prociami oraz roślinami nie 
ustalonego dotychczas ro­
dzaju.

WARTOŚCIOWA BUSOLA

Grupa radzieckich pra­
cowników naukowych skon 
struowała niewielki aparat, 
ułatwiający geologom wy­
krywanie diamentowych 
złóż, (bro)

Prawo i żvcie

Tempo i koszty - decydują
finwesiycje — problem zawsze aLiuatny

Nikt chyba nie wysunie postulatu, aby 
zaprzestać inwestowania w gospodar­

kę narodową... Nikt też nie rzuci prawdopo­
dobnie hasła, by inwestować tylko w te dzia­
ły gospodarki, które służą bezpośrednio lud­
ności: w budownictwo mieszkaniowe, szkol­
ne, szpitalne, w sklepy lub kina. To bowiem 
równałoby się zahamowaniu procesu rozwo­
ju ekonomiki kraju, spowodowałoby w bar­
dzo krótkim czasie zupełny zastój produk­
cyjny.

Podobnie szkodliwa byłaby odwrotna sy­
tuacja: przcinwestowanie działów przemy­
słowych, a pominięcie mieszkaniowo-socjal- 
no-usługowych.

Fabrykę Samochodów Cięża­
rowych w Lublinie.

Za jeden z podstawowych 
mierników słuszności okre­
ślonej inwestycji uważa się 
szybkość amortyzacji a za­
tem okres, w którym inwe 
stycja da produkcję, w7 któ 
rym zwróci wydatkowane 
na budowę kwoty.

rPoteż wielomiesięczne dy- 
skusje koncentrują się 

właśnie nad tempem inwesty­
cji — ich udziałem w docho­
dzie narodowym i nad struk­
turą tych inwestycji (produk­
cyjne a konsumpcyjne). Cho­
dzi o ustalenie odpowiedniej 
do aktualnej sytuacji i do na­
szych możliwości sumy na 
wszelkie nakłady inwestycyj­
ne, a dalej — na jak najracjo­
nalniejszy i ekonomicznie uza­
sadniony podział tych sum na 
poszczególne działy gospodar­
ki.

Rezerwy istnieją
Po przeprowadzonej w ubr. 

rewizji projektów inwestycyj 
nych na lata 1961—65, rewi-

Wypadek na chodniku
Przechodzień pośliznął się lub potknął na oblodzonym, 

bądź nie uporządkowanym chodniku i doznał uszkodzenia 
ciała. Kto za to ponosi odpowiedzialność wobec osoby po- 
szkodowanej: czy właściciel domu przylegającego do od­
cinka chodnika ulicznego, na którym zdarzył się nieszczę­
śliwy wypadek, czy też państwo, tj. prezydium odpowied­
niej miejskiej rady narodowej?

GPo niebagatelne w codzien 
A nym życiu pytanie roz- 

trząsnął Sąd Najwyższy w 
uchwale powziętej w związku 
z powództwem o odszkodowa­
nie, wytoczonym, przeciwko 
Skarbowi Państwa (Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej da­
nego miasta) przez osobę, któ­
ra doznała uszkodzenia ciała 
wskutek pośliznięcia się na ob 
lodzonym i niezabezpieczonym 
odpowiednio chodniku ulicz­
nym.

Sąd Najwyższy w uchwale 
swej wyjaśnił, że stan prawny 
w omawianej dziedzinie przed 
stawia się, jak następuje:

Właściciele domów (lub oso­
by sprawujące ich zarząd) obo 
wiązani są do utrzymania czy­
stości i porządku na połowie 
szerokości ulicy (chodnik i po­
łowią jezdni), przylegającej do 
danego domu. Do obowiązków 
tych należy polewanie jezdni 
i chodników w czasie suszy, 
usuwanie z nich błota, śniegu 
i lodu, przesypywania chodni­
ków piaskiem w czasie gołole­
dzi itp.

Powziętą w tym względzie 
uchwałą prezydium danej miej 
skiej rady narodowej może 
Przejąć od właścicieli domów 
Wykonywanie zaznaczonych 
czynności. A zatem jeżeli takie 
Przejęcie nastąpiło, to odpowie 
dzialność za skutki nieszczęśli­
wego wypadku na nieuporząd­
kowanym chodniku ulicznym 
Ponosi państwo (prezydium 
miejskiej rady narodowej).

Jednakże również w wypad­
ku, gdy takie przejęcie nie na­
stąpiło, a więc w wypadku, 
gdy rzeczona odpowiedzialność 
ciąży zasadniczo na właścicie­
lach domów7, może wchodzić w 
rachubę odpowiedzialność pań 
stwa, a to z tytułu sprawow7a- 

przez prezydia miejskich 
rad narodowych pieczy nad na 
*cżytym wypełnianiem obowiąz 
ków, ciążących na właścicie­
lach domów w zakresie utrzy­
mywania na połowie szeroko­
ści ulicy porządku i czystości.

Ta dodatkowa odpowiedzial­
ność państwa (prezydium danej 
miejskiej rady narodowej) zasa­

da się na przepisach ustawy z 
dnia 15 listopada 1956 roku o 
odpowiedzialności państwa za 
szkody wyrządzone przez, funk- 
r'onariuszów naństwowych. A 
Za‘«m odpowiedzialność ta bę-

dzie wchodziła w rachubę tylko 
wówczas, gdy zaniedbanie owej 
pieczy nastąpiło z winy funk­
cjonariusza, któremu sprawowa­
nie jej zostało powierzone i gdy 
powstała szkoda była normalnym 
następstwem tego zaniedbania, 
bądź też gdy funkcjonariusz ten 
wprawdzie nic dopuścił się zanie 
dbania przj7 wykonywaniu swych 
czynności, lecz wykonał je nie­
udolnie z powodu braku odpo­
wiednich umiejętności.
Taka dodatkowa odpowie­

dzialność państwa nie wyłącza 
odpowiedzialności właścicieli 
domów.

W. N.

WSZYSTKO
DI.A POPULARNOŚCI

Dla zdobycia popularności 
można się nawet dobrowol­
nie kazać zamknąć w klam­
ce, jak to zrobiła gwiazdka 
Mona Carraz. W klatce usta 
wionej przed, pałacem, w 
którym odbywają się poka­
zy filmowe na Festiwalu w 
Cannes, ściąga na siebie 
uwace publiczności i foto­
reporterów. Karzeł z cyrku 
Medrano w Mediolanie. ofe 
ruje z galanterią kawałek 
cukru „uwięzionej” aktorce

Fot. — CAF

zji, która pozwoliła na 
cięcie” aż 8,5 mld. zł z 
wotnego planu — staje 
czność dokonania akcji

„ob- 
pier- 
konie
uzu-

pełniającej w tym zakresie.
Co przemawia za tą konie­

cznością? Otóż pod uwagę bie 
rze się dwa główne elementy.

PIERWSZY — to fakt, iż w 
wielu przedsiębiorstwach prze 
myślowych istnieją w dalszym 
ciągu poważne rezerwy wzro 
stu produkcji, rezerwy pole­
gające na niewielkich nieraz 
posunięciach modernizacyjno- 
organizacyjnych. Gdyby te lu­
ki udało się wypełnić, a wsze 
Ikie możliwości po temu ist­
nieją, to jest jasne, że można 
by zrezygnować z budowy sze 
regu obiektów przeznaczo­
nych ha wykonywanie takiej 
samej produkcji.

DRUGIM elementem jest 
sprecyzowany kierunek poli­
tyki inwestycyjnej; główne 
uderzenie na rozwój bazy su 
rowcowej i przemysłowej ba 
zy materiałów zaopatrzenio­
wych.

Niektóre działy przemy­
słu, uwzględniając te kry­
teria przeprowadziły, wzglę 
dnie przeprowadzają we 
własnym zakresie rewizję 
ustalonych uprzednio pro­
gramów inwestycyjnych.

Zamiast nowych
Tak np. w przemyśle cięż­

kim postanowiono w oparciu 
o dotychczasowe badania 
zmniejszyć nakłady w latach 
1960—65 o blisko 2,2 mld. zł. 
Nie wnikając w szczegóły, 
warto powiedzieć, że złożyły 
się na to: rezygnacja z obiek 
tów zbędnych w najbliższych 
lalach, komasacja niektórych 
innych, zastosowanie ekonomi 
czniejszych i racjonalniejszych 
rozwiązań projektowych i te­
chnicznych. Tylko w przemy­
śle okrętowym zaoszczędzi się 
na inwestycjach prawie 26Ó 
min. zł poprzez lepsze i tań-
sze 
ne

rozwiązania konstrukcyj-
zakładów oraz

szeregu istniejących
adaptację 

budyn-
ków zamiast budowy nowych 
W przemyśle motoryzacyj - 
nym. utrzymując w pełni za 
projektowane zdolności pro­
dukcyjne zaoszczędzi się 60 
min. zł. z czego najwięcej 
nrzypada na zbyt „rozdętą” 
pod względem inwestycyjnym

Oszczędne projekty
Dobrze się stało, że służba 

inwestycyjna, jej planiści i 
ekonomiści, powiązali się z 
zakładami pracy i analizują 
wraz z ich kierownictwem 
wykorzystanie w nich — mocy 
orodukcyjnych. Konieczne jest 
j(ednak głębsze zajęcie się rów 
nież biurami projektowymi i 
obowiązującym tam systemem 
planowania, który nie jest by 
najmniej najlepszy. Chodzi c 
to, by projektanci byli na­
prawdę zainteresowani rozwią 
zaniami jak najtańszymi, jak
najoszczędniejszymi.

Yflaina. I tak

Str. 3

Perskie oko

Dziwny sen

wystarczy rzeczywiście nosić okulary 
na rondzie.

Fot. — CAF

Przy takim kapeluszu

więc
— plan „przerobu finansowe­
go” nie może pozostać głów­
nym miernikiem ich działal­
ności.

Tadeusz Sapociński

Grunwald
- 15 lipca godz. 12
HTzw. „Sztab Grunwaldz-

ki”, kierujący bieżąco
przygotowaniami do uroczy-
stości, które odbędą
dniu 15 
wał już 
dów na 
O godz. 
nastąpi

się w
lipca br., przygoto- 
ramowy plan obcho 
polu grunwaldzkim. 
11 przed południem 

powitanie gości, przy
jęcie meldunków i przegląd
oddziałów wojskowych 
przedstawicieli Zlotu 
dzieży.

oraz
Mło-

Punktualnie o godz. 12 
stąpi kulminacyjny punkt
roczystości odsłonięcie

na 
li­
po

mnika. Ceremonii tej będą 
towarzyszyć: odegranie hym­
nu narodowego, salwy ar­
matnie, wypuszczenie w po­
wietrze balonów z flagami 
oraz kilkunastu tysięcy gołę­
bi pocztowych. Po odsłonię­
ciu pomnika zostaną u jego 
stóp złożone urny z ziemią 
zebraną na wszystkich pobo 
jowiskach w kraju i wielu 
z zagranicy, zroszonych 
krwią Polaków. Z kolei na­
stąpi hołd sztandarowy i zło
żenie wiązanek kwiatów.
tym

W
czasie połączone chóry

męskie odśpiewają trzy pie­
śni rycerskie.

Dalszy porządek uroczysto­
ści przewiduje: ślubowanie 
młodzieży, meldunki sztafet 
motorowych i uczestników za
wodów kościuszkowskich
zrzucenie meldunków z sa
molotu oraz odśpiewanie
„Pieśni do Ojczyzny” Makla- 
kicwicza, a także uroczyste 
otwarcie pawilonu galery j-

; nego i szkoły w Stębarku.
Na popołudnie przewidzia-

I no imprezy artystyczne.
(ał)

Czy uT>ącznie „co kto luH“?
jedoej z najruchliwszych bibliotek pu- 

’’ blicznych w Poznaniu trwa wymiana 
książek. Trzy młode bibliotekarki obsługują 
przybyłych. W głębi pokoju regały z rzędami 
ponumerowanych, oprawnych tomów7. W sali 
kilkanaście osób. Przeważają kobiety. Daje 
się zauważyć wyraźne zakłopotanie odbior- 
czyń: co wybrać do czytania? W pierwszej 
sali na stole ustawiony jest dość bogaty ka-
talog (około 15 tys. 
zaprasza”, lecz bez 
skutku. Bibliote­
karki są... żywym 
katalogiem. I tu 
się zaczyna rola 
oddziaływania kul 
turalnego bibliotc

tomów), który „gościnnie

samochodziarza
Petuien szczęśliwy po­

siadacz samochodu 
(oby ich było jak najwię­
cej) otrzymał pismo nastę­
pującej treści:

Szanowny Panie!
Uprzejmie zawiadamia­

my, że w dniach od... do... 
w domu przez Pana za­
mieszkałym przeprowa­
dzane będą roboty tyn­
karskie. Postawione w 
tym czasie wokół domu 
rusztowania pozbawią 
Pana możliwości korzysta 
nia z garażu. Zechce Pan 
więc odpowiednio rozpo­
rządzić swoim samocho­
dem. Bardzo przeprasza­
my za ten kłopot. Oczy­
wiście czynsz za garaż bę 
dzie Pan miał zmniejszo­
ny o okres zamknięcia 
wipjścia do garażu.
Proponujemy ew. zastęp­
czy garaż przy ul....
Samochód ziar z ocknął się 

i ze złością stwierdził, że 
śnił Rzeczywistość bowiem 
wyglądała zgoła inaczej.

TL czesnym rankiem pew 
nego pogodnego dnia 

na blok ruszyły brygady 
tynkarskie. Masywne me­
talowe rusztowania szybko 
oplotły ściany domu aż do 
czu>artego piętra, gęsto blo 
kując bramy wjazdowe do 
garaży. Kto w tym dniu 
był w podróży, kto wstał od 
pow;ednio wcześnie, ten wy 
grał. Inne samochody zo­
stały na amen zamknięte. 
Ze ktoś planował tego 
dnia ważny uryjazd służbo­
wy (może to lekarz właśnie 
wybierał się . na dyżur 
gdzieś daleko w terenie)?, 
Ze ktoś tego dnia rozpaczy 
nał urlop i chciał wyjechać 
z rodziną na rajd po Pol­
sce? Kogo to może obcho­
dzić! Oczywiście pytanie 
jest retoryczne, a odpo­
wiedź znana każdemu. Ni­
kogo.

Rzecz działa się w no­
wym, pięknym osiedlu miesz 
kanwwym w stół. m. Pozna 
niu gazie w niektórych blo­
kach znajdują się garaże. To 
dobrze, że nareszcie pomyślą 
no o tak ważnym szczególe, 
nie ujmującym blokom po 
wierzchni mieszkalnej gdyż 
garaże są na poziomie piw­
nic, a rozwiązują posiada­
czom samochodów tyle kło­
potów. Żałować tylko wy­
pada że garaże buduje się 
nie we wszystkich blokach. 
Tymczasem na. ulicach Po­
znania coraz więcej samo­
chodów garażuje pod go­
łym niebem. A co będzie za 
lat kilka?

‘‘ tych szczęśliwych 
siadaczy samochodów z 
razami traktuje się jak 
dla tabakiery. Tynkarze

Śe 
po- 
ga- 
nos 
ru-

neutralną”. Biernie ustosunkowują się do za­
interesowań nieraz arcymieszczańskiego śro­
dowiska.

Najtrudniej jest z wyborem książek auto­
rów współczesnych. Czytelnik niezorientowa­
ny w ich wartościach, dla wszelkiej pewności 
stosuje „przekładaniec narodowy”: raz Sien­
kiewicz, raz Kraszewski, to znów Orzeszko­
wa lub Rodziewiczówna, a dla odmiany He­
mingway, London, Cronin, Tołstoj, Szołochow

W pewnej bibliotece
ki...

Sugerują bibliotekarki odbiorcom wyjęte 
spod lady książki, przeważnie te. które ktoś 
przed chwilą zwrócił z czytania. Czasem pada 
pytanie o tę lub ową książkę. Trzy wyborze 
rządzi przypadek. Czy to dobrze?

Biblioteka publiczna jest najłatwiejszą sta­
cją przekaźnikową kultury i oświaty. Nie 

zastąpi jej na dłuższą metę ani zespół ama­
torski, ani żadna świetlica o charakterze roz­
rywkowym. Działanie biblioteki publicznej 
jest stałe i skuteczne. Są to krople, które po­
woli drążą skałę.

Decyduje tu poziom wykształcenia perso- 
I nelu bibliotekarskiego, jego światopo- 
I g 1 ą d. Pracownicy zajmują często „pozycję

i w ogóle pisarze 
rosyjscy i radziec 
cy. Byłem świad­
kiem zapytywania 
o „Trędowatą”. —
Gdy 
nic

odbiorczyni

książki,
otrzymała 

wyraziła
swe oburzenie.

W wielu bibliotekach publicznych praco­
wnicy zerwali już z pozycją bierności i prze­
szli do ofensywy kulturalnej, nadając jej for­
my o wiele lepsze niż w okresie tzw. minio­
nym. Nie wypracowano jedrak nowych me­
tod oddziaływania na czytelnika, metod prze­
myślanych i przekonywujących.

W bibliotece publicznej, w której co tydzień 
wymieniam książki, dostrzegam już zmianą 
na lepsze. Są czytelnicy, którzy przychodzą 
z własnym, wcale niezłym spisem dzieł pisa­
rzy współczesnych. I tak jest dobrze.

szają tam teraz szerokim i 
frontem do dalszych blo- i 
ków. Sprawa dotyczy już 
nie tylko samochód ziarzy, 
ale wszystkich lokatorów, i 
Kto może wiedzieć kiedy }! 
mu zachlapią okna tynkiem li 
i farbami? Niektórzy na 
wszelki wypadek tydzień na 
przód zaklejają okna papie­
rami, by podczas nieobec- I 
ności w domu nie narazić 
się na „miłą” niespodziankę.

W ogóle sprawa jest tylko 
fragmentem całego stosun 
ku układanego nie na zasa­
dzie „tabakiera dla nosa”, 
lecz akurat odwrotnie. Bo 
co tam pojedyncze kłopoty 
poszczególnych ludzi wobec j 
NASZYCH WIELKICH 
SPRAW URZĘDOWYCH, 
prawda?

I przecież chodzi najczę- 
śćiej jedynie o odrobi- I 

nę dobrej woli. Pomyśleć, li 
wysłać trochę grzecznych ij 
liścików z zawiadomienia- ' 
mi. Wyobrażam już sobie - 
jak obywatele chwalą ' 
sprawność działania admini 
strać ji, jak rośnie w nich 
wdzięczność za uprzedzenie ■ 
o takich czy innych działa­
niach, jak rośnie przy tym i 
autorytet władzy.

Może jednak kiedyś speł ; 
ni się w życiu „dziwny sen 
samochodziarza”?

Mieczysław Skąpski

Moda Polska
jodzie do Berlina

Jak wiadomo, w tegorocz­
nym święcie prasy NRD weź­
mie udział warszawski In­
stytut Mody „Moda Polska”, 
który wyjeżdża do Berlina w
czprwcu. 
dziennik 
land”

W związku z tym
„Neues 

zamieszcza
Deutsch- 
wywiad

swego warszawskiego kore­
spondenta z dyrektorem „Mo 
dy Polskiej” Jerzym Toron- 
czykiem.

Polscy twórcy mody — po 
wiedział dyr. Toronczyk — 
pokażą przyjaciołom berliń-
skim 
nck 
oraz 
pod

kolekcje letnich sukie-
przed i 

kreacja 
hasłem:

tycznie, tanio.

popołudniowych 
wieczorowych 

modnie, prak- 
(PAP)
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Miasto czyści swoje piórka Ceramicy z Mosiny 
na budowę szkół

KRONIKA POZNANIA

Nawet na wywóz!

Mechaniczne „myjnie" aut
bidzie w centrum Jeżyc stawu z karpiami

Al iesiąc czystości zakończył się w kwietniu. Właśnie 
1 dlatego, że teraz jest pc „sezonie czystości”, że wkrót 
ce Targi, zwróciliśmy się do prezydiów dzielnicowych rad 
z pytaniem:

— CO DAŁA MINIONA 
NASZE MIASTO BĘDZIE 
NIEJSZE?

Oto odpowiedzi:
NAJCZYŚCIEJ — 

NA GRUNWALDZIE

Sekretarz Prezydium DRN 
Grunwald — Mieczysław 
Lonc:

— W dzielnicy jest rzeczy 
wiście czyściej niz rok te­
mu. Według oceny miejskich 
władz — nawet najczyściej. 
Wiele tutaj pomogły nam Ko 
mitety Blokowy i oozorcy, 
na których spoczywa naj­
większy obowiązek dbałości 
o porządek. Do otwarcia Tar 
gów zlikwidujemy wszystkie 
rusztowania i pozostałości po 
remontach budynków, oświc 
tlimy i poprawimy nawierzch 
nie ulic Kossaka, Grottgera 
i innych, w pobliżu Targów 
Zakończyliśmy już. takie pra 
ce w okolicy ul. Kanało­
wej.

NA WILDZIE KOSMETYKA 
PLACÓW, ULIC I PARKÓW

Kierownik wydziału org. 
*— prawnego Prezydium DRN 
Wilda — Jan Wąs:

— Tej sprawie poświęco­
na była marcowa sesja rady. 
Wnioski i postulaty radnych 
siały się wytycznymi dla ca-

AKCJA? CZY W TYM ROKU 
BARDZIEJ CZYSTE I ŁAD-

Odznaki Honorowe 
za zasługi 
w rozwoju Poznania

Prof. dr 
Roman Kozak

f Prof. dr
Zdzisław 

Kaczmarczyk

W Prezydium 
Rady Narodo­
wej m. Pozna­
nia odbyła się 
wczoraj uroczy 
stość wręcze­
nia Honoro­
wych Odznak 
m. Poznania. 
Otrzymali je: 
rektor Politech 
niki Poznań­
skiej prof. dr 
Roman Kozak, 
prof. dr Zdzi­
sław Kaczmar 
czjk, mgr Jan 
Prędki, Jan 
Bobyk i Ta­
deusz Dąbka.

Odznaki 
przyznane zo­
stały wymie­
nionym za za­
sługi w roz­
woju m. Po­
znania. Wrę 
czył je prze­

wodniczący
Prezydium RN 
m. Poznania 

Franciszek
Frąckowiak.

(ms)

łej akcji. Nam również wie­
le pomogły komitaty. Zade­
klarowały uporządkować i za 
zielenić place np. przy ka­
wiarni „Sportowa”, przed 
szkołą przy ul. Różanej, na 
Dębcu. Obserwujemy wyraź 
ny postęp w porównaniu z 
jesienią. Teraz poprawiamy 
nawierzchnie ulic siłami po­
większonej brygady remon­
towej. Do Targów „zalud- 
nimy” park przy Dworcu Au 
tobusowym, bo uporządku­
jemy trawniki, wysypiemy 
żwir w alejkach, ustawimy 
kioski i ławki.

NA PODWALU LEPIEJ NlZ 
W UBIEGŁYM ROKU

Sekretarz Prezydium DRN 
Nowe Miasto — Kazimierz 
Borkowski:

— Rozglądając się po dziel 
nicy widać lepsze wyniki te­
gorocznych porządków. Wy­
równano spychaczem śmiet­
nisko na Podwalu, według 
zaleceń specjalnej komisji. 
Dużo zrobiono dla Głównej 
i Środki (zwłaszcza oświet­
lenie). Nasza brygada wyko­
nała rozjazd na skrzyżowa­
niu ulic przy Warszawskiej. 
To była dla nas duża inwe­
stycja. Wkrótce zostaną tam 
uporządkowane klomby. Te­
raz zakłada się neonowe o- 
świetlenie pętli przy rozjeź­
dzić, kładzie nawierzchnię z 
jednej strony ul. Podwale. 
Znaleźliśmy pieniądze na o- 
świetlenie parku za Anto- 
ninkiem. Żeby tylko wyko­
nawca znalazł na to czas...

CIEKAWE WYNIKI — 
NA JEŻYCACH

Sekretarz Prezydium DRN 
Jeżyce — Kazimierz Wojni- 
kowski:

— Może najpierw wyja­
śnię: specjalną uchwałą znie­
siono tę akcję, stojąc na sta­
nowisku, że dbałość o po­
rządek jest stałym obowiąz-

W muzykalnym Poznaniu

INFORMUJEMY
Polski Związek Motorowy, Okrę­

gowe Biuro Turystyki organizuje 
16 sierpnia wycieczkę samochodo­
wą na wybrzeże NRD. Trasa wie­
dzie przez: Berlin, Stralsund, Ru- 
gię, Rostock, Warnemuende, Schwe 
rin i Frankfurt n. Odrą. Z uwa­
gi na ograniczoną ilość miejsc 
zgłoszenia już teraz przyjmuje 
wspomniane biuro, ul. Libelta 26. 
W przygotowaniu 4-dniowe wy­
cieczki samochodowe (wrzesień) i 
autokarowe (październik) do Ber­
lina.

Polskie Tow. Filologiczne urzą­
dza 24 i 25 bm. o godz. 17 zebra­
nie naukowe w małej auli UAM 
z referatami prof. Severyns/a z 
Liege.

PSS organizuje dla członlców 25 
bm. o godz. 19 w „Samosi”, ul. 
Dzierżyńskiego 96, pokaz pielęg­
nacji rąk, a 26 bm. pogadankę nt. 
^Urządzamy przyjęcie dla dzieci”.

Ośrodek Współczesnej Myśli Na­
ukowo-Technicznej przy TWP or­
ganizuje dziś o godz. 14.15 w Klu­
bie HCP, ul. Dzierżyńskiego, spot 
kanie z doc. Otto Mrozkiem z 
Pragi na temat „Automatyzacja 
W przemyśle maszynowym”.

kiem rad... Mieliśmy już 
dwie kontrole kompleksowe, 
wspólnie z MO i Stacją Sa­
nitarno - Epidemiologiczną. 
Skontrolowano wtedy 1851 
posesji, 98 zakładów pracy, 
150 sklepów i kiosków. Wy­
dano 161 mandatów, 42 skie 
i owania do kolegium orze­
kającego, 321 upomnień.. 
Skutki? Wykryliśmy na przy 
kład nielegalną hodowlę świń 
(11 tuczników,..) w centrum 
dzielnicy i kolosalną hodowlę 
karpia w dole przeciwpoża­
rowym... W ciągu kilku dni 
po kontroli, stan sanitarny 
dzielnicy poprawił się wy­
bitnie i jest lepszy jak rok 
temu. Dużo zdziałały Komi­
tety Blokowe, zwłaszcza w o- 
kolicy pętli tramwajowej. No 
wą kontrolę zrobimy przed 
Targami.

NOWE TYNKI 
W ŚRÓDMIEŚCIU

Wiceprzewodnicząca Prezy­
dium DRN Stare Miasto — 
Weronika Mańczak:

— I u nas działa specjal­
na komisja, dbamy o czy­
stość, jesteśmy przecież cen­
tralną dzielnicą. Z wyników 
możemy być zadowoleni. 
Uporządkowano wiele ulic i 
posesji, zwrócono uwagę na 
wygląd lokali sklepowych i 
gastronomicznych. Wiele z 
mch jest teraz w remoncie 
— mają być gotowe na Tar­
gi. Do otwarcia Targów uzu 
pełni się brakujące tablice z 
nazwami ulic i numerami do 
mów. Po uporządkowaniu te 
renów wzdłuż al. Marchlew­
skiego (czyn snołeczny pra­
cowników DZBM i Liceum 
im Kasprzaka) urządzi się 
tam dzieciniec, inny powsta­
nie przy ul. Solnej i Działo­
wej. Studenckie osiedle na 
Winogradach, gdzie pomiesz­
czą się goście targowi otrzy 
ma nowe chodniki i lepsze 
oświetlenie. Spowodujemy 
jeszcze otynkowanie brzyd­
kiej ściany domu obok PDT 
i na narożniku ul. Dzierżyń­
skiego i Ogrodowej Widać 
ją z pi. Wiosny Ludów. Czy­
nimy też starania o zlikwi­
dowanie na nlacu szpetnego 
budynku z „Ludową”.

Notował: Zbilut Sęk

Załoga Mosińskich Zakładów 
Ceramiki Budowlanej prze­
pracowała dwie ostatnie nie­
dziele, przeznaczając całą pro­
dukcję na budowę szkół. Ra­
zem wyprodukowała ona 55 
tysięcy cegieł, wartości 'koło 
50 tys. złotych. Zaznaczyć na­
leży że prócz tego robotnicy ce­
gielni mosińskich świadczą 
rocznie na ten cel 19 tys. zło­
tych. (p)

¥1/ miarę jak wzrasta liczba pojazdów na naszych dro. 
’ ’ gach przed warsztatami naprawczymi i stacjami ob­

sługi samochodów piętrzą się coraz większe zadania. Spro, 
stanie napływającym do stacji obsługi technicznej zamó­
wieniom nie jest możliwe bez zaopatrzenia ich w odpo. 
wi-udnie nowoczesne urządzenia skracające poważnie czas 
remontu pojazdu.

O tym, że w zakładach 
przemysłowych istnieją mo­
żliwości uruchomienia pro­
dukcji dla potrzeb zaplecza

sobem pochłaniającym wieie 
---- części bamochodowe 

myto, gotując je po prostu
jzasu.

Koncert dyplomantów PM
Podczas ostatnich 2 wie­

czorów symfonicznych 
Filharmonii wystąpiła trójka 
dyplomantów naszej Państw. 
Wyższej Szkoły Muzycznej. 
Jako pierwsza — Halina 
B y lic a (klasa rektora W. 
Lewandowskiego) ode 
grała „Koncert fortepiano­
wy c-moll” Mozarta. Pia­
nistka popisała się czystą i so 
hdną tzw. drobną techniką 
palcową oraz znaczną pewno 
scią rytmiczną. W przyszło­
ści czeka H. Bylicę jeszcze 
praca nad zróżnicowaniem 
dźwięku i pogłębieniem in­
terpretacji, bo nawet i w ra 
mach stylu klasycznego moż 
na dać z siebie więcej.

tworu współczesnego. Młoda 
artystka zdobyła się na nie­
mały rozmach wirtuozowski, 
wykazując temperament tech 
niczny oraz interesując 
brzmieniem ogólnym swej 
gry. L. Dąbrowska zapowiada 
się jako obiecujący talent 
estradowy.

Orkiestra symfoniczna Pań 
stwowej Filharmonii (pod 
dyr. Zdzisława Szostaka), nie 
siety, jakoś tego wieczoru 
nie wypadła najlepiej. Ude­
rzało to szczególnie przy mo
zartowskim „Koncercie

Drugi dyplomant P a u-
los Raptis jest rodowi-
tym Grekiem, który już 
szeregu lat mieszka w 
znaniu. Studia ukończył 
klasie doc. K. Czarn

od 
Po-

e c-
kiego. Śpiewa tenorem o 
metalicznym zabarwieniu u- 
raz szczególnie dźwięcznej i 
efektownej „górze”. Głos nie 
bywa tu forsowany, przeciw
nie, 
ralne

zwracają uwagę kultu -

(pięknie 
„c” w 
„Faust”

piana
sfilowane

Cavaiinie
Gounoda).

mezzavoce
wysokie 

opery 
Paulos

Kaptis powinien teraz wziąć 
udział w kilku międzynaro­
dowych konkursach wokal­
nych, na których miałby na 
pewno duże szanse powodze­
nia.

Ludmiła Dąbrow­
ska (z klasy prof. G. K o-
Latkowskiej) 
trzecia dyplomantka

j«ko 
wy-

konała „Koncert fortepiano­
wy Des-dur” Prokofiewa. Z 
uznaniem należy podkreślić 
fakt, przygotowania tego nie 
łatwego lecz znakomitego u-

c-moll”, do którego akompa­
niowano zbyt ociężale i nie­
równo.

Kazimierz Nowowiejski

Z kroniki wypadków

w ropie i to zazwyczaj w 
naczyniach otwartych.
dzielmy szkodziły zdrowiu 
pracowników. Sprowadzanie 
natomiast nowoczesnych ma- 
szyn do mycia części byio 
zbyt kosztowne. Wystarczy 
powiedzieć, że jedna maszy­
na kosztuje za granicą tyl. 
ko... 1.300 dolarów.

nou™
KULWRAINF

„MARCINEK” 
W WARSZAWIE

W 
bm. 
w al

Warszawie trwa do 29
II Ogólnopolski Festi-
Teatrow Lalek. Na ten

festiwal został także zakwa­
lifikowany teatr „Marcinek” 
z Poznania, jako jeden z 9 
przyjętych do eliminacji. Wy
stawi on w stolicy ,Balla-
ay” A. Mickiewicza w reży-
serii J. Piekarskiej i , 
grys tańczy dla Szu-Hin’
Swirszczyńskiej 
M. Snarskiej.
występami 
„Marcinek’

,Ty- 
. A.

w reżyserii 
W związku z 
warszawskimi

będzie nieczyn-
ny do 27 bm. Pierwsze prz^d 
stawienie po tej przerwie — 
28 bm. o godz. 16,30 ze sztu­
ką „Tomcio Paluszek”.

Najbliższą 
cinka” w
„Młynek do 
Gałczyńskiego.

premierą 
czerwcu

LAUREACI

kawy 
(c)

„Mar- 
będzie
K. I.

KONKURSU
RECYTATORSKIEGO

. .wystąpią dziś o godz. 19 w
Klubie „Mozaika”, St. Rynek
73/74, 
ezji”

na „Wieczorze 
organizowanym

Po­
przez

Woj. Związek Spółdzielczo­
ści Pracy i Wydział Kultury 
Prezydium Rady Narodowej 
m. Poznania. Wystąpią lau-
reaci, którzy w VII 
polskim Konkursie 
torskim uczestniczyli 
nia spółdzielczości.

Ogólno- 
Recyta- 
z ramie

ATRAKCYJNY
WIECZÓR FILMÓW

.. organizuje Zarząd Dzielni­
cowy LPŻ Stare Miasto
dziś, o godz. 18 i 20 w sali 
Klubu Oficerów przy ul. 
Niezłomnych 1. Na wieczór 
złożą się filmy rozrywkowe 
dla żołnierzy i członków LPŻ 
oraz ORMO. Zaproszenia wy 
daje wspomniany Zarząd i 
Zarządy Kół LPŻ na Sta­
rym Mieście, (na)

Pechowa jazda do szpitala
Wczoraj wydarzył się niecodzienny wypadek. Sześcioletni 

Jacek Torz, w bliżej nieustalonych okolicznościach wpadł
pod samochód u zbiegu 
rowca taksówki, boczny 
trzymać.

Poturbowane dziecko

ulic Dąbrowskiego i Staszica. Kie-
nr 35

ode-
brał inny kierowca taksówki 
p. Tadeusz Augustyniak. Od­
wożąc Jacka do szpitala sam 
uległ katastrofie wpadając na 
słup. Ponieważ samochód nie

J. Sołtysiak — Poznań. Autor 
dziękuje Panu za list. Chciałoy 
odpowiedzieć obszerniej — więc 
prosi o podanie dokładniejszego 
adresu.

— nie zdołał już wozu za-

mógł kontynuować jazdy, 
chłopca zabrała druga taksów 
ka MPK. Tym samoćhpdem 
malec dojechał do szpitala im. 
Strusia.

Zbigniew
*
Błaszyk

przy ul. Grunwaldzkiej
zam.

244
m. 1 prowadząc samochód cię­
żarowy w stanie nietrzeźwym, 
przy ul. Chudoby wpadł na 
wóz konny. Po spowodowa-
nym wypadku kierowca
zbiegł. W niedługim jednak
czasie funkcjonariusze MO
chwycili zbiega i osadzili w 
areszcie, (za)

technicznego motoryzacji prze 
konaliśmy się ostatnio na 
przykładzie Wielkopolskich 
Zakładów Naprawy Samocho 
dów w Antoninku. Zakład 
ten nastawiony jest przede 
wszystkim na przeprowadza­
nie remontów kapitalnych sa 
mochodów. Zarówno jednak 
dyrekcja, jak i załoga doszły 
ostatnio do wniosku, Ź£ moż­
na robić coś więcej aniżeli 
naprawy. Wybór padł na pro 
dukcję nowoczesnych urzą­
dzeń do mycia samochodów 
i ich części.

W naszych stacjach obsłu­
gi, czynność ta przeprowa­
dzana była dotąd starym spo

muro konstrukcyjne za, 
kłaaow w Antonimia opraco 
wato dokumentację tecnnicz- 
ną pouoon^j maszyny, m. 
czym me ustępującej zagra- 
Hiuznym, Niezwioczme przy­
stąpiono tez qo proaukcji i 
otu w minioną sono tę zaioga 
oadaia a o eksploatacji pierw 
szą serię taKica urząazen. Są 
one zouuowane w postaci her 
metycznie ooudowanej ko­
mory (patrz zdjęcie) otwie­
ranej jeaynie podczas łado­
wania i wyjmowania oczysz­
czanych części. Wszystko ou- 
oywa się automaty czme, co 
naje amą oszczęunosc cza­
su i ocmonę zurowia pra. 
cuwnikuw ©usługujących ma­
szynę. Pierwszy „myjnie- z 
Ainoiiinka otrzymają Krajo­
we stacje oosiugi samocno- 
oow. Are zainteresowała się 
nimi również zagranica.

piynęły juz oferty z Egip­
tu i Vvictnamu. no końca or,
WZNS wyKonają 5o 
tych maszyn.

Nie stanowią one 
nowości antomńsKich

sztuK

jedynej 
zaKła-

Za dwa lata

Centralny Dom Mody
Od pewnego czasu poznań­

scy krawcy, i nie tylko po­
znańscy, obserwują znaczny 
spadek liczby klientów. Spo­
wodował to nasz przemysł 
państwowy, który od czasu 
Targów Krajowych przysto­
sował się do potrzeb rynku i 
dzisiaj oferują wcale niezłą 
i tanią konfekcję dla obu 
płci i każdego wieku.

Z tych przyczyn poznań­
skie Państwowe Przedsię­
biorstwo Kuśniersko-Kra- 
wieckie rozpoczęło reorgani­
zację swego przedsiębior­
stwa, którą zakończy się w 
1962 roku oddaniem do użyt­
ku olbrzymiego nowoczesne­
go Domu Mody. Na początek 
przedsiębiorstwo to przystą­
piło do utworzenia własnego 
laboratorium — całej pra­
cowni mody, które otwarto 
przed kilku dniami przy ul. 
Woźnej. Siedmiu fachowców- 
projektantów opracowuje już 
modele okryć i odzieży mę­
skiej i damskiej, wzorowane 
na modzie z Paryża, Wied­
nia i Londynu. Modele te bę­
dą następnie przekazane do 
6 filii przedsiębiorstwa, któ­
re będą się specjalizować w 
produkcji różnych rodzajów 
konfekcji. Przedsiębiorstwo 
produkować będzie wiele mo­
deli w niezwykle krótkich 
seriach — do 15 sztuk tego 
samego wzoru. Ubiory mę­
skie będą tylko półmiarowe 
i dopiero po zakupieniu — 
wykańczane na figurę klien 
ta. . /

W zorganizowanym napręd 
ce pokazie mody, zademon­
strowano nam kilka nowych 
modeli. Były rzeczywiście ład 
ne. Có ^ażne — wszystkie 
uszyte z najnowszych ory­
ginalnych tkanin, prosto z 
laboratorium przemysłu włó­
kienniczego. W końcu ty­
godnia zostaną pokazane w 
nowo otwartym sklepie przy 
Starym Rynku.

Oglądaliśmy wczoraj mo­
del przyszłego Centralnego 
Domu Mody, którego budo­
wę rozpoczyna sie naprze­
ciw „okrąglaka”. Będzie to 
nowoczesny gmach 5-piętro- 
wy. Na parterze — sprzedaż 
modeli, na I piętrze — recep 
cja z... barem i telewizją, ka 
hiny, sal a lustrzana, trzy pię 
fra .— dla potrzeb produk­
cji i p:etro na biura. W tym 
roku budowa zostanie pod­
ciągnięta do I niętra, a do 
użytku będzie oddana w 1962 
roku, (z)

uow. opracowano i wykona­
no tam ponadto prototyp 
uiząuzenia do zewnętrznego 
mycia samocnoaow... szam­
ponem. i przy tym urządze­
niu praca jest zautomatyzo­
wana.

Sukces załogi Wielkopol­
skich z.akiaduw Naprawy 
Sainochodow jest tym 
większy, ze nw oyły one 
przystosowane do produk­
cji nowych asortymentów. 
Dowodzi to z drugiej stro 
ny, że w wielu podoonych 
zakładach istnieją poważne 
rezerwy produkcyjne. Za­
łoga zakładów w Antonin­
ku wzywa więc — za na­
szym pośrednictwem inne 
zakłady do naśladowania, 

(mi)

Zmarł profesor 
dr Wł. Smosarski

W Poznaniu zmarł jeden z 
najstarszych, czynnych pracow 
ników naukowych w kraju 
— prof. dr WŁADYSŁAW 
SMOSARSKL

Prof. Smosarski urodził 
w roku 1876 w Warszawie. Na 
Uniwersytecie Warszawskim 
odbył studia matematyczne 
uzyskując w roku 1900 za Pra 
cę konkursową złoty medal * 
stopień kandynata nauk ina ®. 
matycznych. Po tym pracoW 
jako kierownik oddziału In 
helskiego Biura Miar i 
wykładowca seminarium Pe 
gogiczncgo w Ursynowie 
na kursach Wolnej Wszech 
cy. , .

40 lat temu uzyskał Wła “ 
sław Smosarski tytuł P10 
ra. Od 1920 roku prof. 
sarski wykładał na wydzi 
rolniczo-leśniczym UniwersJ 
tetu Poznańskiego. na

Wybuch wojny zastał go 
Kongresie. Międzynarodo^ 
Unii Geodezyjnej i Geo 
nej w Waszyngtonie. Z ^ju 
przyjechał jeszcze we w> - 
1939 do Francji, gdzie do 
pracował naukowo. . z

W 1945 wrócił do kraju i d 
począł pracę na swym P ' 
wojennym stanowisku * 
nika stacji klimatologu i . 
teorologii UP. Od 1951 Ł 
pracownikiem Wyższej ® 
Rolniczej. .

Prof. dr W. Smosarski 
sił drukiem w różnych J• a 
kach ponad 70 rozpraw na 
kowych, z których zn jj. 
cześć weszła do fachów 
teratury światowej. Szcze 
wartość mają jego prace 
klimatem Poznańskiego 
morza.
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Pracownicy poszukiwani Praca
Kierownika technicznego z odpowiednimi kwa­
lifikacjami i praktyką — przyjmie z dniem 15 
maja lub 1 czerwca br. Remontowo-Budowlana 
Spółdzielnia Pracy w Świebodzinie. Warunki 
płacy i pracy — dobre. Zgłoszenia pisemne 
i osobiste w biurze Spółdzielni przy ul. 22 Lip­
ca nr 8, tel. 479. K3233

Panią do sprzedaży w kio­
sku „Ruch” poszukuję. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
'921 g.

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLU 
ARTYKUŁAMI UŻYTKU KULTURALNEGO 

w POZNANIU

poleca 4 I

INSPEKTORAT ZBYTU W POZNANIU 
ZAKŁADÓW PRZEMYSŁU TŁUSZCZOWEGO 

W GDAŃSKU

poszukuje do wynajęcia
na terenie Poznania lub w najbliższej okolicy

Poszukujemy kierowcy do nowego samochodu 
marki „Żuk”. Oferty kierować do Biura Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3~dla K3305.

Potrzebny pracownik o- 
raz dojarz (szwajcar) do 
gospodarstwa rolnego. Sta 
chowiak, Kościan, Guro- 
stwo 2. 939g

MER DAMSKI „NIMFA"
120 robotników znających prace melioracyjne, 
do prac na terenie miasta Szczecina i powia­
tów Nowogard i Gryfino zatrudni Rejonowe 
Kierownictwo Robót Wodno - Melioracyjnych 
w Szczecinie, ul. Czesława 4. Praca akordowa. 
Wynagrodzenie według układu zbiorowego 
pracy w budownictwie. K3263

Ucznia przyjmie Warsztat 
Tokarsko _ Mechanicz.ny, 
Poznań, Głogowska 362.

94 2g

PO OHIZOSEI CENIE TYLKO ZA 1.070 zł
cena dotychczasowa 1350 złotych

2 inżynierów względnie techników z wykształ­
ceniem w zakresie budownictwa lądowego, po-
siadających uprawnienia budowlane za­

Owczarz 
(mistrz) 
Oferty

szuka
Biuro

pracy. 
Ogłoszeń, 

dla

doświadczony

Świerczewskiego 
904g.

Do nabycia we wszystkich sklepach rowerowych 
ROWER TEN MOŻNA NABYĆ NA RATY 
wpłacając tylko 107 złotych — reszta w 5 ratach

itp.

ROWER NAJMILSZĄ NAGRODĄ ZA DOBRE ŚWIADECTWO.
K3426

trudni natychmiast na stanowiska kierowni- 
ków budów Przedsiębiorstwo Budownictwa 
Terenowego w Legnicy, ul. Jordana nr 12. Wy­
nagrodzenie wg układu zbiorowego pracy w 
budownictwie. Po okresie próbnym mieszkanie

Kurs pisania maszy­
nach organizuje Woje­
wódzka Dyrekcja Kursów 
Stów. Stenografów i Ma­
szynistek PRL. Poznań, 
Chełmońskiego 7, telefon 
653-11.

ćOęŁPSZENIA.D.ROBNĘ
Protezy, leczenie jamy 
ustnej, lekarz - dentysta 
I. Cegłowski, Poznań, 
Ogrodowa 1C. godz. przy-

zapewnione. K3264
Mistrza odlewni żeliwa zaangażuje zaraz 
przedsiębiorstwo państwowe w Poznaniu, wy- Sprzedam brylant prawie 

karat. Walki Młodych 12 
m. 4, od godz. 16—19.

Sprzedam sypialnię jasny 
dab, bufet ciemny. Sta­
szica 8 m. 8. 920g

magana długoletnia praktyka odlewni-
ctwie. Wynagrodzenie 
przemysłu metalowego.
oferty w Biurze Ogłoszeń, 
go 3 dla K3487.

według siatki płac 
Kandydaci złożą

Okazyjnie sprzedam sa­
mochód osobowy ,,Adler- 
Junior”, cena 15.000- zł. 
K. Zalewski, Poznań, 
Dzierżyńskiego 361. 940g

Lokal nadający się na 
każdą pracownię, urzą­
dzony, w śródmieściu °- 
kazyjnie spiesznie sprze­
dam. Zgłoszenia: Mosto­
wa 39, m. 6, godz. 19—21. 

914g

1135gjęć 10—16.

rek. Zgubę można ode
Znaleziono 16 bm.

Świerczewskie-

Siusarzy, tokarzy, wiertaczy, frezerów, toka­
rzy rewolwerowych, 2 kierowców sam., 1 me­
chanika sam. i robotników niekwalifikowanych 
— przyjmie zaraz Poznańska Fabryka Maszyn

Sprzedam samochód Spar 
tak Octavia — nowy czar­
ny z PeKaO lub z.amienię 
na Wartburga lub Fiata, 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla

Żniwnych, Poznań Starołęka, ul. Pstrow-
skiego 1. Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr.

K3282

Wózki dziecięce głębokie 
spacerówki dla lalek, po­
leca H. Świetlik, Poznań
Wrocławska 13. 49633g

Glównego księgowego najchętniej z średnim 
wykształceniem i praktyką w księgowości — 
zatrudni zaraz Gminna Spółdzielnia „Samopo­
moc Chłopska” w Ciosańcu, pow. Wschowa. 
Mieszkanie zapewnione. Warunki płacy i pra-

Motocykl DKW 350 NZ 
przyczepę — sprzedam. 
Gwardii Ludowej 42 m. 1. 

861 g
Sprzedam samochód „Mer 
cedes Diesel” 3-tonowy i

Motocykl „IŻ” 350 ccm — 
idealny stan, 12.000 zł, 
sprzedam. Poznań, Par­
kowa 11 m. 23, tel. 634-25. 
____________ 1353g 
Płaszcze damskie dwu­
stronne poleca. Pra­
cownia Dzierżyńskiego 14 
m. 4._________________ 1452g
Okazja! Sprzedam dwa 
aparaty płaskie na 150 szt. 
i 400 szt. do wylęgu kur 
i kaczek. Działanie gwa­
rantowane, napięcie 220 
V. Stefan Szotkiewicz, 
Krotoszyn, ul. Kobyliń­
ska 27. 11551p

brać: Poznań, PI. Wolno­
ści 10 m. 9, od godz. 16—
17. 1478g

cy do omówienia na miejscu. K3294 bagażówkę ,,Mercedes

Sprzedam dom jednoro­
dzinny wraz z ogrodem —
całość 2.500 w Nara-
mowicach — cena 185 tys. 
zł. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 855g.

Zgubiono kartę rejestra­
cyjną mcftocykla Jawa nr 
rejestracji PB 09-66, nr ra­
my 778793, nr silnika 
771689, Zenon Glapka, Sze 
lejewo, pow, Gostyń.
_____________________ 1163-1 p

Kupię willę dwurodzin­
ną w Poznaniu. Poznań. 
Szpitalna, blok 5, m. 9. 

856g
Dom jednorodzinny
ogrodem sprzedam.
Wronki przy ul- Nowo-

Fortepiany, pianina re­
montuję. polituruje, stro­
jenia. Betting, Leszno. 
Chrobrego 14. 10876p

10 kierowców z II kat. prawa jazdy do pracy 
na terenie woj. wrocławskiego, przyjmie Poz­
nańskie Przedsiębiorstwo Robót Drogowych — 
Poznań, ul. Wilczak. Wynagrodzenie wg ukła­
du zbiorowego z dnia 15. III. 1958 r. obowiązu­
jącego w budownictwie. Zgłoszenia kierować 
do Sekcji Kadr. K3297
Państwowe Gospodarstwo Rolne Uchorowo, 
pow. Oborniki — zatrudni 2 rodziny pracow­
ników polowych. Wymagane dwie lub trzy 
osoby z rodziny do pracy. Mieszkania zełektry-

VAU” 170 na chodzie. Po 
znań, Kościuszki 4 m. 9. 
____ __________  868g 
Cegłę pełną paloną pole­
ca w każdej ilości nowo 
powstała Cegielnia Mecha 
niczna Siedlisko, pow. 
Nowa Sól, tel. 10. 11424g
Sprzedam motocykl „Ja­
wa” 250 ccm z przyczep- 
ką lub zamienię na samo­
chód. Wolsztyn, Mar­
chlewskiego 21. U506p

Ciągnik „Zetor 25-k” bo­
cian z pługiem i podnoś- 
nikizm sprzedam. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
11632p. _____
Sprzedam tokarkę dłu-
gość toczenia 600 mm.
Nowy Tomyśl, 3 Stycznia

tel. 676. U633p

Sprzedam motorower

Bagażówkę półtonową O- 
raz chłodnie (komora 8 
m3) okazyjnie sprzedam. 
Franciszek Nowak. Ra­
wicz, Krasickiego 1.

U635p

wiejskiej 
Skrzypczak.

Sylwester
86 Og

Garbuję, 
chetniam

farbuję, uszla-

skóry futerkowe.
baranie, 

. Adam

fikowane trzyizbowe zapewnione, 
miejscu. Dojazd autobusem.

Szkoła na 
813g

Głównego księgowego z wyższym wykształ­
ceniem lub długoletnią praktyką zaangażuje 
spółdzielcza placówka prasowa. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla 1119g.

„Ryś” przebieg 1500 km 
(wiśniowy). Poznań, Czer 
wonej Armii 28 m. 7.
__________________ 890g
Sprzedam tanio płytki 
chodnikowe 30X30 i ka­
jak. Poznań. Żniwna 9 m.

od godź. 16. 900g

Lokale
Mieszkania do zamiany 
pokoje sublokatorskie po­
leca, poszukuje „Parcelo- 
Willa”, Czerwonej Armii

Sprzedam parcelę pod 
budowę domku jednoro­
dzinnego, blisko tramwa

Czyż, Poznań, Mokra 17a, 
narożnik Wronieckiej (od
Starego Rynku). M4g

ju na 
Biuro

Ratajach. Oferty
Ogloszeii, Swierr

czewskiego 3 dla 865g.

Ładnie położone gospo­
darstwo od 5 ha w oko­
licy Przeźmierowa, Ko­
mornik, Puszczykowa — 
kupię zaraz. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3 dla 869g.

Farbowanie, odnawianie 
torebek, teczek, płaszczy 
skórzanych, zamszowych 
butów. Poznań 27 Grud­
nia 5. 931g

o powierzchni 150 — 200 m . 
możliwie z używaniem bocznicy kolejowej 
do składowania artykułów spożywczych. 
Zgłoszenia prosimy kierować na adres:

Zakłady Przemysłu Tłuszczowego, 
Inspektorat w Poznaniu

ulica Konopnickiej 10, tel. 641-07
K3462

Komunikaty

OBWIESZCZENIE 
o licytacji ruchomości

Komornik Sądu Powiatowego w Poznaniu, re­
wiru II, mający kancelarię w Poznaniu, ulica 
Młyńska la — na podstawie art. 608 k. p. c. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia: 
30 maja 1960 r., o godz. 11 w Poznaniu, ulica 
Taborowa — magazyny K. W. — M. O. od­
będzie się I licytacja ruchomości składają­
cych się z samochodu osobowego marki „Mer 
cedes-Benz”, 4 cyl., w stanie dobrym, a na­
leżącego do ob. Erdmanna Hermanna. Ce­
na wywoławcza 55.500 zł. Ruchomości można 
oglądać w dniu licytacji, miejscu i czasie wy­
żej oznaczonym. K3376

Starszego technika mostowego i starszego me­
chanika zatrudni zaraz Rejon Eksploatacji 
Dróg Publicznych w Ostrzeszowie, ul. Boh. 
Stalingradu 22. Wymagane wyższe wykształ­
cenie techniczne wzgl. średnie wykształcenie 
techniczne i 4 lata praktyki. Warunki płacy 
i pracy do omówienia na miejscu. Możliwość 
uzyskania mieszkania po okresie próbnym.

K3384

Brylant 1,5 karat, sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 901g.
Sprzedam motocykl Ja­
wa 250. Piechowiak, Gwar 
dii Ludowej 45, od godz.
16. 903g
Garaż rozbierany z drze­
wa sprzedam. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
907g.

2!), godz. 875g

Domek jednorodzinny wol 
ny z parcelą 8 km od 
Poznania, nadające się na 
hodowlę sprzedam lub za 
mienie na dom w Pozna 
niu. Oferty Biuro Ogło-. 
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 949g.

Odstąpię udział w taksów 
ce „Warszawa” nowej. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń- 
Swierczewskiego 3 dla 
1451g.
Krawcowa dobra siła fa­
chowa (Ostrzeszów) przyj 
mie szycie w dom (dzie-
cięce, damskie, 
męskie). Adres 
Biuro Ogłoszeń,

koszule 
wskaże 
Swier-

rzęwslwiego. 3 dla -11636g.

Dnia 21 maja 1960 
trzony Sakramentami

r. zasnął w Bogu, opa- 
św., nasz ukochany, je-

dyny syn, siostrzeniec i kuzyn, śp.

Jadalnię (orzech kauka­
ski) sprzedam. Poznań, 
tel. 86-33, godz. 16—18.

908g

Witold Garstka
Jadalnię orzech kaukaski
maszynę 
wan i 
sorzedam.

krawiecka, dy- 
obraz religijny 
Poznań, Engla

przeżywszy lat 34.
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 24 bm., 

o godzinie 17 z domu żałoby w Ostrorogu.
Zrozpaczeni

RODZICE
1529g

33 m. 1, godz. 16—21. 
__________ 913g
Sprzedam wózek dziecię­
cy głęboki supernowocze 
sny. Poznań. Kosińskiego
29 m. 11. 917g
Sprzedam akordeony: no- 
wy 80-basowy, 3.300 zł, 
32-basowy, 50Ó zł. Staszi­
ca 25 m. • 2. 935g

Dnia 21 maja 1960 r. zmarł, w wieku lat 66, 
opatrzony Sakramentami św., mój ukochany 
mąż, nasz kochany ojciec, brat i wujek, śp.

Jan Spychała
uczestnik Powstania Wielkopolskiego.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 25 bm., o go­
dzinie 17 z kaplicy cmentarnej na Sołaczu.

ŻONA Z DZIEĆMI 1 RODZINA
Suchylas, Poznań.

ETOIIłlllMłmMWMMIWIH WILL, JWMI
1616g

Dnia 22 maja 1960 r. zrnarł nagle

mgr inż
A

Mieczysław Powązka
nadleśniczy Nadleśnictwa Biedrusko, p.o. in­
spektora obwodowego Okręgowego Zarządu 
Lasów Państwowych w Poznaniu, odznaczony 

Medalem X-lecia.
W Zmarłym straciliśmy 

Kierownika i Kolegę.
Pogrzeb odbędzie się w 

cmentarnej na Junikówie, 
0 godzinie 16.

Cześć Jego pamięci!
RADA zakładowa zw.

drogiego i

Poznaniu, 
w dniu 25

cenionego

z kaplicy 
maja br.,

ZAW. PR. L. i PD.
przy nadleśnictwie Biedrusko 

PRACOWNICY NADLEŚNICTWA BIEDRUSKO 
WT,. _ 1637g

Zamienię 2-pokojowe mie 
szkanie, komfortowe w 
Koszalinie na mieszkanie 
w domku jednorodzinnym 
w Poznaniu lub wojewódz 
twie. Warunki do uzgod­
nienia. Oferty Biuro Ogło 
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 11637p.
Zamienię pokój, kuchnię, 
łazienkę i przedpokój — 
na większe. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 888g.
Samotny pan szuka po­
koju może być wspólny, 
względnie kupie pokój 
wyłączony, okolica obo­
jętna. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 889g.
Pracująca panna po ma­
turze poszukuje pokoju. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
896g.

Panu na stanowisku czę-
sciowo utrzymaniem
wydzierżawię pokój. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3 dla 912g.

Dnia 22 maja 1960 r. zmarła po ciężkich cier­
pieniach, moja ukochana żona, nasza ko­
chana ciocia, przeżywszy lat 73, śp.

Maria Ciosańska
z domu Szmichrowicz

Pogrzeb odbędzie się w środę, 25 bm., o go­
dzinie 18 w Buku.

W głębokim smutku pogrążony 
MĄŻ Z RODZINĄ

Buk, Poznań.

Dnia 21 maja 1960 
kramentami św., mój

1543g

r. zma‘rł, opatrzony 
najdroższy teść, śp.

Sa-

Ziemię 10 ha k. Wrześni 
sprzedam 12.000 zł hektar. 
Tylman, Gałęzewo. poczta 
Sokolniki, pow. Września.

775g
Tanio sprzedam działki 
budowlane zatwierdzone, 
pięknie położone przy 
lesie, blisko Wrześni. Bie 
gański, Bierzylinek. pow.
Września. 11507p
Okazyjnie kupisz — sprze­
dasz domki jednorodzin­
ne, domy, gospodarstwa 
za pośrednictwem Edmun
da Michalaka,
ul. Kaliska 31.

Pleszew, 
11638p

Domy jednorodzinne
większe położone w Ple-
szewie. Jarocinie i oko-
licy od 110.000 zł wzwyż 
poleca Edmund Michalak,
Kaliska 31. 116390

Lekarskie ;
Dontystyczny gabinet
Stępka. Poznań, Wielka 17 
narożnik Garbar, telefon 
835-08, przyjmuje codzien
nie 9—18. 49848g

Poszukuję 
lub zakupię 
ostrzy do

wykonawcy 
każdą ilość 

temperówek
szkolnych. Warszawa, Pu- 
•awska 78/30 R. Jakubów 
ski (sklep zegarmistrzów
ski). K3379

Panna lat 40, przystojna, 
kulturalna, niezależna za 
pozna lekarza lub inży­
niera w celu matrymo­
nialnym. Rozwiedzeni wy 
kluczeni. Oferty do Biu­
ra Ogłoszeń, Poznań, 
Świerczewskiego 3 dla 
852g.____ _________________
Dla siostry samotnej, 
wdówki, lat 58, przystoj­
nej, nieźle usytuowanej, 
wzrost 165, o szlachetnym 
charakterze posiadającej 
mieszkanie z braku znajo­
mości poznam pana o tych 
samych walorach do lat 
61—63 na dobrym stano­
wisku (niepalący, dość 
wysoki, brunet, mile wi­
dziany). Poważne oferty 
z fotografią (zwrot zapew 
niony). Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
11640p.

Dnia 22 maja 1960 r. zmarła po długotrwałej 
chorobie, opatrzona Sakramentami św., prze­
żywszy lat 61, moja najdroższa żona,’ nasza 
kochana matka i babcia, śp.

Maria Witkowska
z domu Kowalczyk

Pogrzeb odbędzie się w środę, 25 bm., o go-' 
dżinie 11 z kaplicy cmentarnej na Junikówie.

W głębokim smutku pogrążeni
MĄŻ, DZIECI I RODZINA

1585g

Władysław Smosarski
Msza św. żałobna zostanie odprawiona w 

ściele parafialnym Sw. Jana Vianney, na 
łączu, we wtorek, 24 bm.. o godzinie 9.

ko-
So-

Pogrzeb wyruszy z Collegium Cieszkowskich 
na Cmentarz. Sołacki po uroczystościach, która 
rozpoczną się tego samego dnia o godz. 15.00

o czym zawiadamia życzliwych pamięci
SYNOWA

1536g

Spółdzielnia Pracy Remontowo - Konserwa­
cyjna „Grunwald” w Poznaniu, uL Dzierżyń­
skiego 17B ogłasza przetarg na wykonanie 
robót wodno-kan. na ’ budowie Baru Samo­
obsługowego w Puszczykowie, pow. Poznań, 
termin wykonania do dnia 10. VI. 1960 r. 
oraz robót elewacyjnych (tynki zewnętrzne) 
na budowie Instytut Standaryzacji w Pozna­
niu, Al. Reymonta 11/13, w terminie do dnia 
15. VII. 1960 r. Roboty należy wykonać z ma­
teriałów własnych. Informacje oraz ślepe ko­
sztorysy są do uzyskania w Dziale Technicz­
nym Spółdzielni w godzinach od 14—15, 
oprócz soboty i niedzieli. W przetargu mogą 
brać udział przedsiębiorstwa państwowe, spół­
dzielcze i prywatne. Oferty prosimy składać 
pod naszym adresem w. w. w terminie 6 dni 
od daty ogłoszenia w którym to nastąpi ko­
misyjne otwarcie ofert. Zastrzegamy sobie 
dowolny wybór oferenta oraz unieważnienie
przetargu bez podania przyczyn. K3415

Poznańska Spółdzielnia Spożywców7, ogłasza 
przetarg na kapitalny remont budynku han- 
dlowo-mieszkalnego w Swarzędzu, przy Ryn­
ku nr 19 z pełnym zakresem robót remonto­
wo-budowlanych, instalacyjnych i c. o. Ter­
min rozpoczęcia robót 15. VI. 1960 r. — ukoń­
czenia 30. IX. 1960 r. W przetargu mogą brać 
udział przedsiębiorstwa państwowe, spółdziel­
cze i prywatne. Dokumentacja i podkładki 
kosztorysowe znajdują się w Dziale Inwesty­
cji, przy ul. Grunwaldzkiej 55, barak 18, po­
kój 38, telefon 611-11, wewn, 79, gdzie rów­
nież należy składać oferty w zalakowanych 
kopertach do dnia 31. V. 1960 r. Zastrzegamy 
sobie prawo wyboru najkorzystniejszej oferty.

K3361
Przetarg na prace murarskie — tynkowanie 
domu ogłasza Bank Spółdzielczy, Kostrzyn 
Wlkp., Rynek 19. Oferty należy składać pod 
w. w. adresem w terminie 10 dni od ukazania
się ogłoszenia. 1202g
Miejski Zakład Gospodarki Komunalnej i 
Mieszkaniowej w Bojanowie — ogłasza prze­
targ na wykonanie w roku 1960 remontów w 
budynkach Administracji Domów Mieszkal­
nych w Bojanowie, z zakresu prac: murar­
skich, elektrycznych, dekarskich, blacharskich 
i stolarskich. Materiał do wyżej wymienionych 
prac winien dostarczyć wykonawca. W prze­
targu mogą brać udział: przedsiębiorstwa pań­
stwowe, spółdzielcze i prywatne. Oferty należy 
złożyć w terminie do dnia 31 maja 1960 r. Za­
strzega się prawo wyboru ofert według wła-
snego uznania. K3261

Dnia 22 maja 1960 r. zmarł po długich j cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., 
przeżywszy lat 81, mój drogi mąż, nasz uko­
chany ojciec i dziadek, śp.

Władysław Konopiński
Pogrzeb odbędzie się w środę, 25 bm., o go­

dzinie 10,30 z kaplicy cmentarnej parafii Bo­
żego Ciała, przy ul. Bluszczowej.

O bolesnej stracie zawiadamia
RODZINA

Poznań, Dzierżyńskiego 375. 1568g

W dniu 21 maja 1960 roku zmarł, w wieku 84 lat

profesor zwyczajny dr Władysław Smosarski 11 imarł mój najdroższy 
kierownik Katedry Meteorologii Wyższej Szkoły Rolniczej w Poznaniu. I | ojciec, Teść ? dziadek"

I
 doktor nauk, członek: Poznańskiego Tow. Przyjaciół Nauk, Warszaw- i 9 śp. 

skiego Tow. Naukowego, Polskiego Tow. Fizycznego, Polskiego Tow. E B 
Matematycznego, Polskiego Tow. Geograficznego, Polskiego Tow. Me- m ® 
teorologiczno - Hydrograficznego, b. profesor zwyczajny Uniwersytetu i B ।

Dnia 21 maja 1960 r.

SI

Poznańskiego, odznaczony krzyżem
profesor zwyczajny
Kawalerskim

Uniwersytetu
Odrodzenia Polski.

W Zmarłym Uczelnia straciła wybitnego i zasłużonego naukowca oraz 
troskliwego nauczyciela i wychowawcę młodzieży.

Uroczystości pogrzebowe odbędą się we wtorek, dnia 24 bm. o go­
dzinie 15 przed gmachem Coli. Cieszkowskich, przy ul. W. Polskiego 71c.
RADA MIEJSCOWA ZWIĄZKU ZAW.

REKTOR
NAUCZYCIELSTWA POLSKIEGO

SENAT AKADEMICKI WYŻSZEJ SZKOŁY ROLNICZEJ
W POZNANIU

OBU
K350S

.GŁOS WIELKOPOLSKI”. Adres Redakcji: Poznań, ul. Grunwaldzka 19. Telefony: centrala 611-21 łączy wszystkie działy
redakcji 648-85: dział łączności z czytelnikami 657-18: dział miejski 659-39: redakcja nocna 629-52.
czewskiego 3 telefon 624-59. Prenumerata „Głosu Wielkopolskiego”: miesięcznie — 12.56 zł. kwartalnie

Wydawca: Poznańskie Wyd Prasowa RSW
sekretariat redakcji 657-76 w godz. 8—18: redaktor

•Ruch” urzędv pocztowe i listonosze do 15 każdego miesiąca na miesiąc następny 
Warszawa — na okres kwartalny, półroczny 1 roczny. Do ceny krajowej dolicza to proc

- 37,50 zł. półrocznie — 75,— zł, rocznie 
wvsvłka za granice przyjmuje PKWZ

.Prasa”
— 150

Biuro Ogłoszeń- RSW

.Ruch” w Warszawie ul
orzvimi

Wilcza 46
uia

Pniaka Aueneh Prasowa: ZAP — Zachodnia Agencja Prasowa. Druk: Zakłady Graficzne im. M. Kasprzaka. Poznań, ulica Zwierzyniecka 3 telefon 519-02

Michał Koperski
Pogrzeb odbędzie się

we wtorek, 
godz. 10,30 
cmentarnej 
kowie.

W smutku 
ZONA,

24 bm., o 
z kaplicy 
na Juni-

pogrążone 
DZIECI

I WNUKI 
1538g

Poznań ul Swier- 
delegatury

nr konta PKO 1-6-100024
"orograficzna; PAP —
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„Akcja butelka44
Harcerska organizacja w szkole

W czasie pewnej dyskusji omawiano sprawę powiązania 
’ programu harcerskiego z potrzebami szkoły. Wiele było 

jeszcze wtedy niejasności. Jedni dyplomatycznie milczeli, po­
krywając tym swoją niewiarę, inni zastanawiali się nad uło­
żeniem programu. W końcu ramy zostały nakreślone. Życie 
miało wypełnić je treścią...

Jest w Poznaniu Szkoła Pod­
stawowa nr 70 przy ul. Pięk­
nej. Rozpoczęła pracę nie­
dawno. Dziś często się o niej 
mówi. Tu od kilku miesię­
cy prowadzą doświadczenia. 
Wnętrze szkoły — przyozdo­
bione hasłami i emblemata­
mi harcerskimi. A może za tą 
dekoracją nic się nie kryje?

NIE TYLKO REJESTR

IZłopoty uczniów z nauka- 
mi ścisłymi nie były dla 

nikogo tajemnicą. Zresztą... 
najdobitniej świadczyły o tym 
stopnie. Jak pomóc kolegom 
w ugruntowaniu materiału z 
tej dziedziny? Założono kół­
ka: fizyczne, matematyczne i 
biologiczne.

Przecież to tylko przedłuże­
nie szkoły a nie praca har­
cerska! Może ktoś postawić 
taki zarzut.... gdyby tych za­
jęć nie prowadzili sami har­
cerze. A zainteresowanie? 
5—10 chłopców, czy dziewczy­
nek, zjawia się na zajęcia. 
Mówią o tym książki, w któ­
rych prowadzą rejestr obec­
ności i przerobionych tema­
tów. Niekrępowani obecnością 
nauczyciela, harcerze uczą się 
samodzielności.

Hall szkoły zdobią zdjęcia z 
zimowego rajdu tatrzańskie­
go drużyny chłopców. Wyko­
nano je w tutejszym kółku 
fotograficznym. Cieszy się ono 
dużym zainteresowaniem mło­
dych, podobnie jak majsterko­
wanie. Jednym słowem — wie 
dza politechniczna, która nie 
znalazła się w programie szkol 
nym.

Działa tu również najprawi- 
dłowsza spółdzielnia „sklepik 
szkolny” z prawdziwymi 
członkami, wkładami i wal­
nym zebraniem. Nad jej dzia­
łalnością czuwa nauczycielka, 
p. Teresa Jurasz.

Do harcerek należy służba 
sanitarna i akcja „Jordan”. 
Za tym kryptonimem kryje 
się organizowanie gier i za­
baw dla najmłodszych ucz­
niów w czasie przerw między 
lekcjami. Dobra zaprawa do 
ewentualnej przyszłej pracy 
z zuchami, których w szkole 
jest 50. Byłoby więcej, gdyby 
nie brak instruktorów.

TELEWIZOR ZA... BUTELKI

Qzkoła nie miała telewizo- 
k-/ ra. Jak go zdobyć? Spra­

wę rozstrzygnęli harcerze. 
Urządzili loterię, w której 
mógł wziąć udział każdy 
uczeń, płacąc za los... 5 bute­
lek. Pierwszą nagrodę stano­
wił rower. Amatorów welocy- 
pedu było wielu. Zebrano 7 
tysięcy butelek! Prawdopo­
dobnie wynik byłby jeszcze 
okazalszy, gdyby wszyscy wy 
chowawcy docenili inicjatywę 
młodych. Bo na przykład, gdy 
w klasach 7a i 7b sprzedaż lo­
sów przyniosła po 700 butelek, 
w 6c — 600, to w 4d (ze 
wstydu i my się rumienimy) 
dała wynik... 0. Pokazujemy 
ten przykład dla wykazania,

że i przy ul. Pięknej istnieją 
trudności, że do idylli daleko, 
że kłopotów nie brak — i 
opiekunom i samym harce­
rzom. Całe szczęście, że do 
prawdziwych przyjaciół harce 
rzy należy kierownik szkoły 
— p. Walerian Adamek.

Tak więc „akcja butelka” 
zdała egzamin. Kiedy w świe­
tlicy odbędzie się pierwszy 
seans telewizyjny, młodzi 
znajdą potwierdzenie, że wiele 
rzekomo trudnych spraw 
mogą załatwić sami.

ŻYCIE ZWERYFIKOWAŁO

TZ'onkretne zadania, możli- 
we do wykonania, przy­

ciągają młodych. Wzbudzają 
ambicję.

Czy program taki odpowia­
da szkole i przynosi jej korzy 
ści? Sądzimy, że tak. Zresztą 
najlepszym potwierdzeniem 
tego była przeprowadzona w 
szkole przy ul. Pięknej konfe­
rencja poglądowa z udziałem 
kierowników większych szkół, 
instruktorów harcerskich, na 
której omawiano właśnie pro­
blem współpracy harcerstwa 
ze szkołą. Mówiąc o doświad­
czeniach szkoły przy ul. Pięk 
nej, komendant Chorągwi 
Wielkopolskiej — Czesław Ża­
kowski stwierdził m. in.:

W tych murach dokonano 
wielkich rzeczy, udowodnio­
no, że można związać w co­
dziennej praktyce harcerstwo 
ze szkołą, że harcerstwo nie 
traci nic na tym ze swej atrak 
cyjności a raczej zyskuje, zy­
skuje i szkoła.

Pokazaliśmy tylko jeden 
odcinek pracy harcerskiej — 
dla szkoły. Inne realizuje się 
tu przy ul. Pięknej równie 
„twardo”. Pomaga w tym sta­
le i kierownik szkoły i pełna 
poświęcenia praca nauczycie­
la - harcerza Kazimierza Fą- 
ferka. Ich to bowiem zasługą, 
że drużyna dziś liczy 140 har­
cerek i harcerzy i może po­
szczycić się takimi wynikami. 
Trudna praca organicznego 
powiązania harcerstwa ze 
szkołą, wydała przy ul. Pięk­
nej optymistyczne wyniki.

Jerzy Knapik

Kagańce 
dla... kominów

Zapyleni^ cementowe to 
jedna z poważnych i starych 
bolączek Opola. Dyrekcje 
trzech tamtejszych cementów 
ni — „Odra”, „Piast” i „B<>1 
ko” — wspólnie z ojcami 
miasta odbywały niezliczone 
konferencje na temat zmniej 
szenia zapylenia i strat zwią 
zanych z „uciekaniem” przez 
komin cennego surowca bu­
dowlanego.

Rok 1960 jest rokiem prze 
tomowym w tej dziedzinie, 
gdyż wreszcie od dyskusji, 
obietnic, prób i doświadczeń 
cementownie przeszły do czy 
nów. W cementowni „Piast” 
są już dwa elektrofiltry. W 
największej cementowni — 
„Odra” — pracuje na razie 
jeden polski elektrofiltr; dru 
gi (z importu) założony zosta 
nie z końcem tego roku.

ZAP

Ka itarcla
Lekka atletyka cieszy się w Wiel- 
kopolsce dużą popularnością. 
W sobotę i niedzielę odbyło się 
kilka imprez. Lekkoatleci Warty 
w meczu towarzyskim pokonali • 
drużynę zielonogórskiej Lechii " 
144:111. Tuż po starcie na 
100 m (na zdjęciu) objął prowa­
dzenie Fiebig z Warty i wygrał 
pewnie w czasie 11,3 sek.

Fot. — K. Przychodzki

Poniedzielne refleksje

Ouo vadis poznański boksie?
117 niedzielę, po zakończeniu indywidualnych mistrzostw 
’ ' kraju, kapitan Polskiego Związku Bokserskiego — S. 

Cendrowski powiedział: „Dla mnie największym zadowole­
niem, oprócz dobrej formy Kuleszy, Adamskiego, Walaska, 
czy Jędrzejewskiego jest kilka nowych nazwisk w moim no­
tatniku. Są to pięściarze utalentowani, dotychczas mniej zna­
ni; swoją postawą zasłużyli na to, aby się nimi bliżej zainte­
resować. Jest ich wielu, więcej niż po każdych poprzednich 
mistrzostwach. To najlepiej świadczy o zapleczu polskiego 
boksu”.

feombardlar 
i bramkarz.,.

Derby piłkarskie Poznania po­
między Lechem i Wartę przynio­
sły kolejarzom „złotą bramkę", 
zdobyta przez zawsze bardzo 
lotnego F. Wojciechowskiego. 
Nie pomogły liczne rajdy T. 
Anioły (na zdjęciu — leży...J by 
wynik podwyższyć. Bramkarz 
„zielonych" Zdzisław Konieczka 
(w czarnej koszulce) był nieza­
wodną zapora. I tym razem 
unicestwił zamiary dębieckiego 
bombardiera — Teodora. Akcji 
przygląda się brat Anioły — 

Jan, obrońca Warty.
Fot. — K. Przychodzki

Maj

24
wtorek

Imieniny
Zuzanny

Słońce: 
wsch.: g. 4.42 
zach.: g. 30.34

Teatry
W POZNANIU

OPERA — ul. Fredry — g. 19 — 
„Straszny dwór” (koniec około 
godz. 22)

Scena z III aktu opery 
„Straszny dwór”

POLSKI — ul. 27 .Grudnia — g. 
16 „Uczeń Czarnoksiężnika”

NOWY — ul. Dąbrowskiego — g.
19 — „Pierwszy dzień wolności” 

SATYRY — ul. Armii Czerwonej
g. 20 — „Żona na niby” (koniec 
około g. 21.45)

OPERETKA — ul. Niezłomnych 1 
g. 19/ „Fajerwerk” (koniec około 
g. 21.45)

MARCINEK — ul. Armii Czerwo­
nej — nieczynny.

W WOJEWÓDZTWIE:
KALISZ — „Kocham, kocham” 
KOLO — „Uczeń diabła”

Kina
APOLLO — ul. Ratajczaka — g. 

10, 12.30, 15.30, 18, 20.15 — „Mło­
dzi małżonkowie” (włosko-fran,- 
cuski, 18 1.)

Od przodownika 
do outsidera

Takich, ani żadnych innych 
powodów do zadowolenia nie 
ma, niestety, okręg poznański. 
Na tegoroczne mistrzostwa wy 
słaliśmy tylko ośmiu pięścia­
rzy w siedmiu wagach; w 
dwóch wagach mistrzowie okrę 
gu —■ według oceny POZB — 
nie mieliby szans na mistrzo­
stwach Polski.

Podczas turnieju warszaw­
skiego okazało się, że także ci, 
którzy pojechali na mistrzo­
stwa, zaprezentowali się bar­
dzo mizernie. Poznaniacy sto­
czyli tylko 10 walk, z czego 2 
zwycięskie (Kałużny i Jaku­
bowski w ćwierćfinałach). Naj 
większy zawód sprawił typowa 
ny jeszcze niedawno do repre

zentacji — Sobolewski z Pros­
ny, przegrywając z Kainem 
Kraków, Grzelak wyeliminowa 
ny został wskutek kontuzji łu- 
ku brwiowego.

Bez tytułów...

Wiosną Wielkopolska stra­
ciła jedyny zespół w I 

lidze bokserskiej, a obecnie po 
raz pierwszy w historii nie 
oglądaliśmy w finałach mi­
strzostw krajowych przedsta­
wiciela naszego okręgu; w 
mistrzostwach nie startował też 
ani jeden zawodnik Warty. 
Śląsk wywalczył trzy tytuły 
mistrzowskie, Kielce — dwa, 
Warszawa — jeden mistrzów 
ski i trzy wicemistrzowskie. 
Nawet Zielona Góra zdobyła 
tytuł wicemistrzowski. Poznań 
na tej liście nie figuruje. Sta 
rzy mistrzowie odchodzą, mło­
dych utalentowanych pięścia­
rzy poza chyba Plucińskim i 
Staniszewskim — wciąż brak. 
Kryzys w pięściarstwie poznań 
skim jeszcze trwa.

Droga do finału

PIŁKA NOŻNA 
I LIGA

Polonia Bytom — Łódzki KS 1:2
Poionia Bydgoszcz — Pogoń

Górnik — Gwardia 5:2
Lechia — Ruch 2:0
Legia — Wisła 1:1 

Stal — Odra 2:1

2:o

2.
Legia (1)
Stal (3)

3. Wisła (2)
4. Górnik Zabrze (7)
5. Odra (4)
6. Pogoń (5)

11:3
9:5
9:5
8:6
7:7

7.
8.
9.

10.
11.
12.

Ruch (6;
Łódzki KS (10)
Polonia Bydg. (11)
Polonia Bytom (8)
Gwardia (9)
Lechia Gdańsk (12)

6:6 
6:8
6:8 
5:9 
5:7
3:11

8:3 
11:5 
11:10 
15:14 
10:7

9:9 
8:9
7:10 
6:10 
7:9
5:9 
7:11

II LIGA — GRUPA PÓŁNOCNA 
Olimpia — Polonia Gd. 1:0

Warta Lech 0:1
Calisia — Bałtyk 0:1

Unia Gorz. Unia Rac,
Śląsk — Zawisza 0:1

Arkoma — Poionia
1. Lech (1)
2. Zawisza (2)
3. Arkonia (4)
4. Śląsk (3)
5. BaŁyk (5)
6. unia Racibórz
7. Olimpia (8)

(6)

W-wa 4:0

Mamy poza sobą pierwsze eli 
minacje co żużlowych mi­

strzostw świata. Aż 16 Pola­
ków zakwalifikowało się do na 
stępnych eliminacji. W Lesz­
nie: Kacperak, Pociejkowicz, 
Migoś, Waloszek, Rogal, Bent- 
kc i Pytko, w Zagrzebiu: Ka­
pała, Malinowski, Maj, Wie­
czorek, Philipp, w Liberacu: 
Kempa, Poukard, Kaizer i Ru 
rarz. „Pełną ławą” idziemy do 
dalszych eliminacji. Dwa lata 
temu w finale mistrzostw star­
tował jeden nasz żużlowiec, 
przed rokiem — dwóch. Czy 
obecne sukcesy utorują dro­
gę do finału więcej polskim 
żużlowcom? M. W.

8. Unia Gorzów (11)
9. Calisia (7)

10. Warta (10)
11. Polonia W-wa (9)
12. Poionia Gdańsk (12)

14:0
12:2
11:3
10:4
10:4

7:7
5:9 
4:10
4:10 
3:11 
3:11 
1:13

17:3
17:2
12:4
20:5
12:6

7:6
8:15
3:12
3:17
3:12 
2:13
3:14

GRUPA POŁUDNIOWA
Górnik R. — Stal Rz. 2:3 
Garbarnia — Cracovia 0:0 

Legia Kr. — Wawel Wir. 6:3
Concordia — Piast Gl. 2:2 

Wawel Kr. — Unia Tarn. 5:1 
Naprzód — Stal Miel. 0:2 

LIGA POZNAŃSKA
Polonia Poznań 
Rawicki KKS - 
polonia N. T. —

Górnik 
Obra — 
Prosną

i — Polonia L. 
— Zjednoczeni 
— Kolejowy KS 
Dyskobolia 2:1

Olimpia Koło 3:0 
— Grunwald 5:1

4:3
2:1
1:1

BAŁTYK — ud. Roosevelta — g.
15.30, 18, 20.30 „Tamango” (fran­
cuski 18 1.)

CZTERNASTKA — ul. Swierczew 
skiego — g. 9, 11.45, 14.30, 17.30, 
20.30 — „Siedem grzechów głów­
nych” (franc. 18 1. )

DOM KULTURY MO — ul. Grun­
waldzka — g. 15, 17.30, 20 — 
„Czarne perły” (jug. 16 1.)

GWIAZDA — Al. Marcinkowskie­
go — g. 10.30, 13, 15.30, 18, 20.15 
„Milcząca gwiazda”

HUTNIK — nieczynne
MUZA — ul. Armii Czerwonej — 

g. 10, 12.30, 15, 17.30, 20 — „Oko 
za oko”

MALTA (Sródka) — g. 15.45, 18, 
20.15 „Rozkaz zabić” (ang. 18 1.)

MINIATURKA — ul. Chełmońskie 
go — g. 15.45, 18, 20.15 — „Kurier 
carski” (jug. 16 1.)

OSIEDLE (Dębiec) — g. 16, 18, 20 
„Kalosze szczęścia” (poi. 14 1.)

PANCERNIAK (Golęcin) — g.
17.30, 20 — „Miasteczko” (polski 
16 1.)

PIAST — nieczynne 
RIALTO — remont 
RUSAŁKA — nieczynne 
SCALA — ul. Krauthofera — g.

16, 18, 20 „Sombrero” (radź. 10 
lat)

TĘCZA (Wilda) — g. 16, 18, 20 — 
„Ewakuować miasto” (radź. 12 1.)

WARTA — ul. 27 Grudnia — g. 10, 
12.30, 15, 17.30, 20 — „Szatan za­
zdrości” (NRF 18 1.)

WOJSKOWE — ul. Polna — g.
17.30, 20 — „Czerwony sygnał” 
(włoski 14 1.)

WRZOS (Mosina) — g. 16.30 Baj­
ki, g. 18 „Pod pręgierzem”, g.
20.15 „Zobaczymy się w niedzie­
lę”

WCZASOWICZ — nieczynne 
ZNICZ (Żabikowo) — g. 20 „Có­

reczka” (ang. 16 1.)
FOTOPLASTIKON — ul. Armii 

Czerwonej — „Karlove Vary”

W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO — Lech: „Książę My- 
szkin”, Polonia — „Mozart”; KA­
LISZ — Stylowe: „Wspólny po­
kój”, Wolność — „Pechowiec”, Sy 
rena — „Strzały na granicy”; LE­
SZNO — Panorama: „Główna wy­
grana”; OSTRÓW — Roma: „Mont 
parnasse 1919”, Słońce — „Uciecz­
ka przed nocą”; PIŁA — Iskra:

„Rozkaz zabić”, Lotnil^ — „Okno 
na podwórze”.

Radio
PROGRAM I

5.50 — Gimnastyka; 6.10 — Mu­
zyka; 6.25 — Program dnia; 6.57 — 
Omówienie audycji szkolnych i o- 
światowych; 7.10 — Skrzynka po­
szukiwania rodzin PCK; 7.45 — 
Audycja dla dzieci starszych „Błę 
kitną sztafeta”; 8.06 — Przegląd 
prasy; 8.35 — Muzyka i aktualno­
ści; 9 — Audycja dla klas V pt. 
„U złotnika Nawoja” 9.30 — Me­
lodie; 9.40 — Dla przedszkoli au­
dycja słowno-muzyczna pt. „Sta­
szek, Kacper i Muszka”; 10 — 
Koncert Orkiestry PR, dyr. S. Ha­
sa; 10.30 — Poranny koncert mu­
zyki popularnej; 11.30 — Koncert 
życzeń z Warszawy; 12.20 — Muzy­
ka; 13 — Audycja dla klas V, VI 
i VII pt. „Klaudiusz Debussy — 
poeta i malarz dźwięków; 13.20 — 
Porter Cole: Wiązanka .melodii z 
op netki „Pocałuj mnie, Kasiu”; 
13.30 — Dla młodzieży szkolnej ga 
węda pt. „Współczesny alchemik”; 
13.50 — Melodie Ernesto Lecuona 
wykona Orkiestra Stenley’a 
Black’a; 14.05 — Włoskie pieśni 
miłosne śpiewa E. Busko-Turkow- 
ska; 14.20 — Koncert w wykona­
niu Orkiestry Mandolinistów p. 
dyrekcją E. Ciukszy; 15.05 — Gra 
Orkiestra Andre Kostelanetza; 
15.30 — Na różnych instrumentach; 
16.15 — Gra Zespół J. Wasiaka; 
17.15 — Radiowy kurs nauki języ­
ka rosyjskiego — lekcja 65; 17.30 — 
Z życia ZSRR; 19.05 — Z cyklu: 
Sylwetki kompozytorów — Izaak 
Albeniz; 20.30 — Muzyka; 21 — 
„Klub 60” — Sędzia i jego brat; 
22.17 — Muzyka; 22.30 — Gra or­
kiestra E. Czemęgoi

Wiadomości: 5, 6, A, 8, 14, 16, 18, 
20, 23. /

PROGRAM II (Poznań)
6.50 — Gimnastyka; 7.15 — Au­

dycja dla dzieci starszych „Błękit­
na sztafeta”; 7.40 — Program dnia; 
8.15 — Radiowy kurs nauki języka 
angielskiego powtórzenie lekcji 
65; 8.36 — Przegląd prasy; 8.45 — 
Śpiewa Chór Radia Belgradzkie­
go, dyryguje Boriwoje Simie; 9 
Muzyka; 9.30 — Utwory K. M. We­

bera i L. van Beethovena; 11 — 
Gra Kapela F. Dzierżanowskiego; 
11.30 — Walce; 16 — Bach: I. Kon­
cert fortepianowy f-moll, II. Ma- 
gnificat; 17 — Na fali melodii; 
17.40 — Grają orkiestry Helmutha 
Zachariasa i Jimmy Dorsey’a — 
śpiewają piosenkarze; 18.35 — Mu­
zyka i aktualności; 19.15 — „Par- 
nasik”; 19.45 — „Zielony karna­
wał”; 20.35 — O nieznanym ma­
zurku Chopina mówi A. Hedley; 
21.40 — Józef Haydn: „Świat na 
księżycu”.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.04, 15, 17.25, 19, 21, 23.50.

Telewizja
nieczynna

Wystawp
SALON PTF — ul. Paderewskiego 

g. 10—13 i 16—19 — wystawa prac 
fotograficznych uczniów \ Tech­
nikum Chemicznego

GARNIZONOWY KLUB OFICER­
SKI —' g. 15—20 — wystawa ar­
cydzieł malarstwa europejskiego 
od średniowiecza do współczes­
ności

BIBLIOTEKA WSE — ul. March­
lewskiego 146 — g. 9—19 wysta­
wa książki pt. „Ziemie Zachod­
nie nierozerwalnie związane z 
Polską”

BIBLIOTEKA UAM — ul. Rataj- 
I cbaka — g. 11—17 — wystawa an­

gielskich książek naukowych 
/ / \

Dyżurg pełnią
• PAŃSTW. SZPITAL KLIN. IM. 

PAWŁOWA (chirurgia-interna) 
ul. Długa 1/2)

APTEKI — ul. Głogowska 47, Kra­
szewskiego 12,\ Al. Marcinkow­
skiego 11, Dzierżyńskiego 349, Ma 
zowiecka 12, Główna 53.

SPÓŁDZIELCZE DYŻURY LEKAR 
SKIE i DENTYSTYCZNE — Gło­
gowska 16, teł. 620-00, codziennie 
Od godz. 18—6 rano, w święta — 
od godz. 15;

PUNKT POMOCY WIECZORNEJ 
DLA DZIECI CHORYCH — ul. 
Mickiewicza 31 — w dni powsze­
dnie od g. 18—20 1 w niedziele 
i święta od godz. 8—10.

1. Dyskobolia (1)
2. Obra (2)
3. Górnik (3)
4. Grunwald (4)
5. Prosną (6)
6. Zjednoczeni (5)

। 7. Polonia L. (7)
8. Polonia N. T. (9)
9. Polonia P-ń (10)

10. Rawicki KKS (11)
11. Kolejowy KS (8)
12. Olimpia Koło (12)

19:5
18:6
17:7
13:11
12:12
12:12
10:14
10:14
10:14
9:15
8:16
6:18

38:13
27:15
18:12
28:23
29:33
15:25
17:18
18:20
18:22
18:23
17:23
12:38

LEKKA ATLETYKA 
JUNIORZY

Poznań — 235,5, Wrocław — 185,5, 
Zielona Góra — 182.

SENIORZY
Warta — Lechia Zielona Góra 

114:111, Poznań — 223, Wrocław — 
205, Łódź — 180.
BOKS 

MISTRZOWIE POLSKI
Kukier (Lublin) 
Kulesza (Gdańsk) 
Adamski (Bydgoszcz) 
Paździor (Kielce) 
J. Piński (Szczecin) 
Drogosz (Kielce) 
Kucmierz (Śląsk) 
Walasek (Warszawa) 
Pietrzykowski (Śląsk) 
Jędrzejewski (Śląsk)

HOKEJ NA TRAWIE
PUCHAR PZHT — I LIGA
Piast Gliw. — Warta 0:0

Siemianowiczanka — AZS Kat. 2:1
Grunwald —AZS Poznań 2:1

Poionia Środa Start Gn. 1:0
Piast Gliw. — MKS 0:2
AZS Kat. — Warta 2:0

Siemianowiczanka — Sparta 3:1
Start Gn. — Grunwald 1:0

1. Siemianowiczanka
2. AZS Katowice
3. Sparta Gniezno
4. Warta
5. Kadra narodowa
6. Start Gniezno
7. AZS Poznań
8. Polonia Środa
9. MKS Gniezno

10. Grunwald
11. Piast Gliwice

10
10

8
8
5
7
9
8
8
8
8

11
13

11 
in

8
6
4
4
4
2

22:5 
12:7 
18:9 
11:7
15:2 
11:9

5:11
7:17
8:22
3:19

W Toto-Lotku
wylosowano następujące nu 
mery: 10 (hokej na trawie), 
12 (jazda szybka na lodzie), 
13 (jeździectwo), 21 (pi&a 
wodna), 25 (podnoszenie cię 
żarów), 35 (skok o tyczce) 
oraz dodatkowo 18 (mara­
ton).


